
W ła s n y r e p o rta ż  o lim p ijs k i na str. 5-el
,    -m- ^  " i.~ ■' _  "  ~~ IM U M M M M — B  t

Rok XIII. Nr. 219 (3820) Wilno, W torek l i  sierpnia 1936 r. t e n s  1 5  g r o s z y

KURIER WILEŃSKI
Szef sztabu Francji gen. Gamelin 

dziś przybędzie do i arszawy
PARYŻ. (Par). Irziś niw iM CiH  gen. 

Gamelin, szef sztabę generalnego i w i 
ccpraew idnkząey nu/xry&tarej rady wo  
jcnnej, odjechał cl o W arszawy w tcvra 
rzystw/e dwóch oficerów,

Na a w o ren zegnał, odjesWżająeego 
charge daffa ircs ambasady R. i*, w Pary­
żu radca Frankowski, zastępca attache 
wojskowego mjr. Łowezowski. kpt. Km* 
ezew sk< oraz \> \żsi oficerowie francuscy.

zbójca dyr. Gos emskiego 
skhiiDy na uwtcriuiowe więs en e

W A R S Z A W A , (P A T ).  —  A lek sy  Szym ik. n  

h ó jra  zastępcy rui, zcłnegti d yrek tora  zakładu 

(ybCMjMerzeń Społ. sr W arszaw ie  *.p. dr. W ik to  

ra rii,.ic".v. k ii".’<i y;>sl:il skazunj na morę - \iu 

ku sądu ok ręgow ego  w  AYaritm wir z  Sn. !G s ier 

pnia rb. na bezterm inow e r ięż f,i(' w ięzien ie  /. 

pozbaw ien iem  p iaw .

mmUSt w U  %
Sytuacja i plany wojsk powstańczych

Generał M aurycy Gusluw Gam elin, szef fran  
■siuskiogo sztabu genera lnego  oraz w iceprzew od  
Jiiczący w yższe j rady w ijen-nc j, nrodz.il się w  
P a ryżu  dnia 20 w rześn ia 1872 r. P o  ukońezeniu 
szko ły  w o jsk ow e j w  St. C yre  o trzym u je  w  r. 
1893 p ierw szą nom inację  o ficerską na podporu 
rzn ika  -3-go pułku strzelców* w A lgerze. Od r. 

' 1896 d o  1898 p rzyd zie lon y  jest do w o jskow ego  
biura geogra ficzn ego , poezem  v stępu je do w yż  
ize j .zkoiy  w o jennej, po k ió re j ukończeniu o- 

trzym u je  nom inację na kapitana. W  k ilka lat 
p óźn ie j p rzyd z ie lon y  zosta je  do gen. J o ffre ‘a. 
Z  krótikiem i p rzerw am i gen. G am elin pełni służ 
+>ę w e \iszyslkich  sztaliach gen. J o ffre ‘a : począ ł 
kow o  w  C> dyw , p iec łio ty , potem  w il-im  kor 
pusie arm ji, a następnie w w yższe j radzie  wo 
jenn e j i w  sztabie genera lnym . W ybuch  w ojny 
zos ta je  gen. G am elin ‘a w  sztabie gen. .Toffre‘a, 
.gdzie za jm u je  stanow isko szefa g a b in e tu ._ W  
sierjm iu  1915 r. gen. Gam elin o trzym u je  nom i 
n ac ję  na szefa oddzia łu  operacy jn ego  g łów n ej 
kw atery  n w  styczniu 191G r odchodzi jako  pnł 
k ow n ik  na stanow isko dow ódcy 2-ej b rygady sn 
p e r  ów . W  4 4* >in roku życia  (grudzień 1916 r.l 
tosta jr m ianow an y generałem  i dow ódcą lfiS-ej 

d yw iz ji.
W k ró tce  potem  gen. Gam elin p ow o łany zo 

s ta je  ponow n ie  do gen. J">ffre'a jak o  szef szta 
bu naczelnego wodza. W  grudniu 1917 r. miam. 
wany zosta je  szefem  sztabu arm ji północnej, 
a  następnie dow ódcą 9-ej d y w iz ji (od m a ja  1917 
roku  do styczn ia 1919 r.). Ód r. 1919 do r. 1925 
<est szefem  francuskie j m isii w o jsk ow e j w  lira 
z y l j i  P o  p ow roc ie  w  r. 1925 m ianow any zostaje 
genera łem  d yw iz ji »i ■ dow ódcą  w ojsk  francus­
k ich  w  S vrji, gdzie  w ciągu 3-ch lat p rzenrowu 
d za  p acy fik ac ję  kraju  (pow stan ie D ru zów ). W  
r. 1928 odw o łan y  z S yrji, obe jm u je  stan iw .sko 
d ow ó d cy  29-go korpusu w Nancy. W  r. 1980 m ia 
n o w an y  zosta je  p ierw szym  zastępcą szefa szta 
bu genera lnego, a w  r. 1931 szefem  sztabu gene 
ra lnego  na m iejsce gen. W eygan da członkiem  
w yższe j rady w o jen ne j. W  r. 19.35 otrzym u je  
nom in ac ję  na -w iceprzew odniczącego w yższe j 
rady  w ojennej, zachow u jąc jednocześn ie stano 
w isko  szefa sztabu generalnego.

PARYŻ. (Pat). Korespondent Havasa 
w Pampehmie rozmawiał z h. mini.siirin 
sprawiedliwości w  gabinecie Lcrrous, 
deputowanym z  Nąvai*ry Rafaelem Ayz 
pue‘eni. Zdaniem Ay zpt.na położenie as 
Hiszpanji jest nasiepujace: od granicy 
francuskiej do <ia\ arnie <*i;|t*n/c się pas 
ziem/, Knsjdującyełi się w ręku wojsk 
rząibmych dalej aż do tlrĄi Hue.sca —  
Saragossa —  Daroga —  Meslina —  Coc 
lkiquienza —  Asien/a —  Scgo v, ją —  
\vila —  Placienza —  Cacaces obszary 
są w ręku poAsstańcÓAY.

Oddfeiehie fi*onły stanów ią ScAiIla. 
Roritoba i Malaga.

Pozatein ('sinieją dwie e/(kiawy: cza 
cto\i'a na za«*hód od Oviedo i pow.tań  
cza dokoła Grenady.

Skąd rozpocznie się zwycięska ofon 
zyAva —  mówi Ayzptm —  trudno pawie 
uziee, jesi to tajemnica w opko^ łi gene

rałów Mola i Franco. Na froncie kata 
iońsktin gen. Gil .1 u s to  stara się jedynie 
o tjłczyntttnie sAvo>ch pozyej j.

Na froncie prowincji («mpuzeoa trzy 
kolumny A\u j8k powstańczy cii muszą 
walezyś z górnikami Asturjr i, niestety, 
z baskijezykaini. ?)o\\r>dzą temi kohim  
nami pułków niey Jtt orlegni, Arlize t)c 
zarate i Los V r .. \/e jesi nietaiz iamh* 
zajee/e Sun Stbastjan przed bitu;i de 
cydującą.

Na .Satno-S/erra ś Gtiadaramie wal 
ezą wojska po«l wodzą gen. Pontc. ont 
to wygrają wojnę. Na południu dowodzi 
wciskiem osobiście gen. Franco. Ma on 
pod swojemi rozkazami najlepsze siły 
Po zdoby ciii Rada joz Madryt bedzie od 
cięty i otocz omy z 3-cłi stron. («dArby  
rząd zdcc>doAvaI się wówczas na szaleń 
stwo obro/ty stolicy będzie zaatakóAva 
ny ze wszystkich stron i musi upaść.

Barcelona opanowana prze? anarchistów
PARA Ż. (Pat) Z B arce lony donoszą, Iż wr ło 

n ie  tamtej-szjch organ izacy j skra jn ie lew icow ych  

panuje pow ażne naprężenie ze wSSędu na nara 

stające konCPkly 7niędzy poszczególneini od ia  

lnam i rewotucjonistiiwy a przedewszystkiem  p<j 

m iędzy  anarcłliKtami z jednej, a socja listam i i 

kom unistam i z d rugie j strony.

Ze wziględu na coraz pow ażn ie jsze n itbezp ie 

czi-ństwsi ob jęc ia  w ładzy  w Barcelon ie przez 

anarchistów , gw ard ja  Cywilna, o tizyn m h i jio le  
cenie rozbro jen ia  w m niejszych m iasteczkach, 

guzie to jest ła tw ie j przeprow adzić, uzbrojonycłi 

odd i.ia low  anarcii-styiczuci —  .ijyndykalislycznej

o rgan izac ji zaw od ow ej i ib ery jsk ie j fed erac ji 

anarchistycznej.

V\ odipo.wiiHizi obie organ izac je  rzuciły  swo 

im /.wolcnuikoin hasło „k tok o lw iek  cłic ialby 

was rozbrajać, strzela jcie".

R ozbrojen ie  anarchistów w s jla je  się w ięc w 

obecnych warunkach n iem ożliw e. jak k o lw iek  

kalalońska organ izacją  anarchistów zna jdu je 
się w tej chw ili jednocześnie, iw kon flikc ie  z. rzą 

dem katalońskim , k tóry oskarża o tendencje 

burżuaz.yjne, z. gw.ml.ią cyw iln ą  i pozcsla lem i 
organ izac jam i sncjaUsiyo.znemi które sl pn iow o 

tracą w p ływ y.

|l ■ ezaenwctflst .
P o r t u g a l i a  z a b e z p i e c z a  się 

p r z e l  k o m u n iz iu e iu
L O N D Y N . (P A T ). —  Reuter donosi: b ry ty j 

sk i charge d affaiTes w- L izb on ie  o lrzym at od 

łzortugalsk iego m in istra  spraw; zagran icznych  
M onteiro  in fo rm ac je  o  stanow isku 1‘o rtu ga ljj w  

ł f r a w ie  p ro p o zy c ji francusk ie j o  n iem ieszaniu 

się do  spraw  H iszpan ji. P o r tu ga lja  w  zasadzie 

^ rzy jm A je  p ropozyc ję , ale dom aga się aby przed  

*aw arc iem  um ow y zbadano następujące zagad 

n len ia :
1) udział ZSRR w  umowie,
2) zapewnien ie n ietykalności s tre fy  m iędzy 

narodow ej w  T an gerze  p rzez strony w alczące,

3) zabezp ieczen ie n ietykalności Portu ga lji 

w ra z ie  w p row adzen ia  ustroju  kom unistycznego 

w  H iszpan ji. W  tym  ostatn im  wypadku  Portu  

ga l ja  żąda osobnych ręko jm i od  F rancji W . 

JBrytanji . Ł.
W a lk i w H iszpan ji trw a ją  z coraz w iększą za żarlością. Na zd jęciu  fragm ent ty d i wałk 

Lokom otyw a  jak o  osłona d la  walczących.

SATUACJA B E Z  ZM IAN.

Madryl, .Seurilla i Burgos wjmien/a 
,|ą Apiłęczuc komtinikal.y o sukcesacli, 
odniesfonych rzokoino prztz  każaą ec 
siron \t .drżący c*ti. l yczasem syluacja ua 
łro/flach puzo,staje av daUszyin cfągu 
bez zasad/ticzycb zm/an.

.lak się okazuje, Badajoz jesi jesz­
cze aa pos/Mdw/iiu wojsk rządoAAycli, któ 
i'e na kilku odeinkaeh przeszły do oten 
z j a a j , .\ i ev.. a dom o jeszcze ezy dzieje 
się to liaskutt k Atznioeiiit*!!!!! sił . ządu 
madryckiego, czy też są ł 0 ostatnie po 
>unięeia, przed ostateczneni AA’yczerpa­
niem wszystticli zasobciv zarówno Itidz 
kich, jak aa* materjałou h.

Ekspedycja wnjsk rządowych na aaa 

spy Bitlcarskie, jak dotyt iuzas. powiod  
ło się. Operacie zarćmiw powstańców, 
jak i wojsk rządowych aa Giiadarrama 
mają charakter lokalnych utacczt k.

Zapowiedź wysadzenia desantu wojsk 
rządowych w LIgcjiras, ccicm oddec a 
gen. < ranco-od bazy ni.u okkańskici,' do 
tyehczas się nie potiWerdz/ła. Rów licz 
brak hl.zszyeh ,nfoi „,aey j 0 przygot w a 
mach do ofenzywy gen. Frft eo na Mad 
r y t .

N i froncie \avairy i Guipł*coa pa no 
wal ostatnio względny spokoj.

JfZĄD ZBO.AiBARDOyyAł 
ALG ESI RAS.

“ cidczas pcwlór/.cgo boinbardmvaA 
ma Algcsiras przez krązowmik „Jahne 
1“ zostało z pośród luduośei wiele osób 
zabitych i rannych.

Wszystkie baterje na odeinku od Al 
gesiras (Jo Po/de ( ’arnero zostały znisz 
c zont, a obsługa ich Avvbita. Jak sie zda 
ji Avojaka rządowe /.oszą się z sam/arem 
lądowania aa* Alges/ras.

W zystkie drogi, w okolicy Algcsiras, 
•‘legły zniszczeniu. Frzędy eehie, budyń 
kj rządowe oraz konsulaty francuski, 
angielski i  argentyński uległy poważ- 
fiyjui uszkodzeniom W  porcie spłonęły 
wielkie* zapasy dębu korkoAvego. Do­
wództwo wojsk poAAStańczy cii w* Algę 
siras nakazało ołw arcie w.szysfkii Ii skle 
pÓAA', grożąc opornym konfiskata towa 
ru.

I

p o w s t a ń c y  z a p o w i a d a j ą  u s t ­
r ó j  KORPORACYJNA'.

L IZ B O N A  (Pat) W ódz poAAStańców 
:ak podaje korespondent Rcułera, źe 
w* razie zwycięstwa poAA*stańców. Hisz 
panje rządzona fcędzi" według systemu 
korporacyjnego, podobnie, jak Portugal 
ja, Włochy* i Niemcy.

Arm ja odgrytya rolę chirurga, prag 
nącego uratować życie ITiszpanji. Opera 
c*ja aa postaci dyktatury’ AvojskoAA’ej 
ti*Avać będzie tak długo, jak to się oka 
że konieczne.
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W Y M K I OLIMPUSKIEGO BIEGI

.s z o s o w e g o  .n a  i o c  k m .

P o  d ługiem  i żinudriem kon tro low an iu  f i l ­

m ów  z mały o lim p ijsk iego  biegu szsow ego na 

100 kim . ustalono kolejność, p ierw szych  15 za *  

■wodników:

1) Charpen tier (F ran cja ) w czasie 2:33.05 s.

2) L ap eb ie  (F ran cja ) 2:33,Oa.l.

3) N ieverge lt (S zw a jcarja ) 2:33,05,1.

4) Scheller (N iem cy 2:33,00,0.
5i llo lasd  (An g lja j 2:83,06,2.

0/ D orgebray (F ran cja  2:33,00,2 —  i i. d.

Na 10 m iejscu sk lasy fikow ano 25 za w o d n i­
ków, a w śród nich Polaków .

W  k lasy fik ac ji o go ln e j zw yc ięży ła  Francja .

POLSKA SZTAFETA PŁYWACKA  
ZOSTAŁA ZDYSKWAL11 IKOYŃ YNA.

W  przedbicgach szta fe tow ego  b iegu pływ a 

ck ieg  > na 4 razy 200 m. stylem  dow o lnym  P o la  

cy  startow ali w  składzie Bocheński, S zra jbm an 

Harysz i Karliczek . Jak się oka zu je  Po lacy  uzy 

-skan czas 9:52,2 sek. Czas te-n p ozw o liłb y  P o la  

•kom za ją ć  piąte m ie isce  za Am eryką, W ęgram i, 

A n g lją  i Danją, a le  za przedw czesny start Kar 

liczka  sztafeta została zdyskw a lifikow an a .

Wtorek na 01 mpjadzte
P rogram  w to rk o w y m  im prez  o l imp.jsk ich  

poda jem y  poniżej:

O godz. 7 .—  dalsze ćw iczen ia  gim nastyezn 
panów

O godz. 9 —  przedb iegi czw órek  ze sterni 
kiein, d w ó jek  bez stern ika j  jedynek. Startuią 
poLskle osady

O godz. 9 —  m iędzyb ieg i na 400 m. stylem  
d ow o ln ym  panów  i 3 o rzedb ieg i na 100 m. na 
wznak pań

O godz. 10.30 — rega ty  żeglarsk ie w  K ilon ji

O godz. 15. —  m iędzyb ieg i c zw órek  ze ster 
n ik iem , d w ó jek  bez steru i  jedynek. S tanu ją  
P o lacy .

O  godz 15 —  f in a ł s zta fe ty  p ływ ack ie j 4 
ra zy  200 litr F in a ł 200 m stylem  klasycznym , 
skoki p ływ ack ie  i m ecze water.polo.

O godz. 15 —  fin a t indyw idualnych  ro zg ry ­
wek szpadow ych. Startu je cwout. Kantor.

O godz. 15 —  dalsze zaw ody  boksersk ie z 
udzia łem  Po laków .

O  godz. 16 —  pu lfin a low y  niecił p iłkarski 
PoLska —  Au.slrja.

O godz. 15 —  trzecia runda rozg ryw ek  w  ko 
szyków ce. Startu ją ew eu l. Polacy.

(1 godz. 16250 —  zaw ody h okejow e

O  godz. 20.30 —  dalsze ro zg ryw k i bokser­
skie.

Polska walczy ostatecznie z ■'.ustna
Jak komunikuje oficjalnie olimpij­

skie K uro prasowe, na sładjonie poczto 
wtiii zjawiła sic w  poniedziałek tylko 
drużyna p iłkarsk i Ausłrji, ponieważ Pc 
ruwiańezy cy, uważając się za ponrzyw  
dzonyeh decyzją kojmtetu technicznego 
nie przybyli na boisko.

W  ten sposób Auslrja pokonana fak 
tycznie w  stosunku 2.4 przez drużynę 
peruwiańską, wchodzi bez walki do pół 
finału, w  któiym spoina się s> Polską.

Jest to druga nieprzyjemna niespo 
dziauka turnieju piłkarskiego.

W ŁOCH Y POKONAŁY NORWEGU,; 2:1
Mecz Norwegja —  W łocny zakończył 

się ostatecznie zwycięstwem drużyny 
włoskiej w stosunku 2:1. W łosi zdobyli 
bramkę i  wypadu Mimo znacznej prze 
wagi N or w ego w, me udało Im się wy  
równać ze względu na doskonałą obro 
nę YYIoohow.

Polscy koszykarze pokonując Łotw ą 
weszli do finału

W  pon iedziałek  w  trzecim  i ‘Ostatnim, dniu 
ro zg ryw ek  clżin m ary jn ych  w  koszyków ce  druży 
na polska spotkała s ię  z  Ł o tw ą  i p o  zacięte j 
i w y rów n an e j w a lce  zw yc ięży ła  w  stosunku —  
28.23 (14:12) P o la cy  w aczy li w  sk ładzie  n ie­
zm ien ionym  przi z ca ły  czas gry , a m ianow ic ie  
(irzechaw<ak, Stok, R óżyck i, L ó j i  Kasprzak. 
Gra p row adzona b j la  ostro , ale fa ir . W y ró żn ili 
s ię Kasprzak i Stok, zresztą cala p iątka spisała 
się dobrze. Ł o tysze  ustępow a li naszym zaw odn i 
kom w p recyz ji podań i  pou koniec, z o e n c w o  
wani w isząca nad n im i porażka n ie dop isyw a li 
•slr/ahi.co. P o la r y  zrew an żow a li się za dw ie  po 
p rzedn ie porażk i, gra jąc n iezw yk le  am bitn ie, do 
brzt p jd  w zględem  techn icznym  i b ik tycznym

eo c zą tk o w o  prowadziła I  o t w  a 2:0, w k lik a  
ch w il jednak  p óźn ie j Stok w yrów n a ł 2:2. N a  
s lępn y  karny punkt 'dla P o lsk i s trze li! G rzecho 
w iu  k i ud tego m om entu Po lska  p row ad zi aż 
do  7:6. W ów ceas  to następuje ch w ila  za łam a 
a ia  się pod w p ływ em  zm ęczenia. I*o k ilku  m i 
nutach doskona le j gry naszego ataku zdobyw a 
m y n ow e  punkty. P o  p rze rw ie  drużyna polska 
u ruw adzlla  na< _d, m a jąc  w yraźną  ju ż  przew agę.

P o  zw yc ięs tw ie  nad Ło tyszam i półsnu a ra  
żyna k oszyków k i za k w a lifik o w a ła  s ię no grupy 
fina łow ej, k tóra sk taA j się z  12 drużyn. W  gru 
p ie te j ro zg ryw k i odbyw ać  s ię będą system em  
puharow ym , to zn a c z y  żr kużda porażka  p ow o  
duje e lim in ację  iz da lszej gry .

^ e r w iie  sutccesy naszych DOKseró w
W  pon iedziałek  —  jak  podaliśm y —  rozp o  

ozął się iu rn ic j bokserski. P ierw szego  dnia ro ze  
grano w a lk i e lim in acy jn e  w  w adze m uszej, ko 
gucie j 1 półsredn iej.

W  w adze inuszrj Sobkow lak  w yw arł ogrom  
ne w rażen ie, b ijąc  w d ru gie j rundzie przez 
nokaut A u stra lijczyka  Coopera. Po p ierw szej 
rundzie, k tóra by ła  w yrów nana. Sobkow iak  zna 
laz ł lukę w gardzie  p rzeciw n ika  i s ilnym  cio 
sem zw a lił go iz nóg, poczeni Austra lijczyk  zo 
stał w y lic za li} przez sędziego.

N adm ien ię  należy, żc  byt to p ierw szy i je  
dyny w tym dniu nokaut w  tu rn ieju  o lim p ij­
skim .

W  w adze kogucie j C zortek  w ypunktow ał

Francuza Ilunneta, m ając znaczną p rzew agę we 
wszystkich  trzech starciach, dem onstru jąc w yż 
szość za rów n o  tee< uliczną jak  i taktyczną.

W' w adze pośredn iej P isarsk i p rzegra ł na 
punkty do Au stra lijczyka  Cooka. Po lak  w a l­
c zy ł anem iczn ie. W  p ierw szej rundzie  trzym ał 
s ię dolntze, w  d ru g ie j i trzec ie j jednak  znacznie 
ustępow ał p rzec iw n ikow i.

D zi w e  w torek  rozegrane zostaną dalsze 
wa lk i, przyczein  zaw oan icy  nasi w a lczyć  Dęuą z 
następu jącym i p rzeciw n ikam i: Polus z  W aldec  
k iem  (P eru ), K& juar z A gotti (F ra n c ja ), C bm ie  
lew.skt z e  znanym  w  W arszaw ie  Belgiem  Schry 
ver. w reszcie P itat z  Seansem (U ru gw a j).

Z  W A L K  W H IS ZP A K JI
Powstańcy bombardują Badajoz

punika. W iciu milicjantów uciekło do 
Portngmji, gdz/c ich natychmiast roz 
Drojonn i internowano.

L IZB O N A . (P a l). Wedhift otrzyma­
nych lu wiadomości, samoloiy powstań 
czc bombardowały dziś Badajoz.

YYśród „milicji ludowcj“ powstała
POCISK Z OKRĘTU POWSTAŃCÓW  
Z VI5ił, KAPITANA STATKtJ ANd M Ł  

SKIEtiO.
L O N D Y N , (P A T ). —  Reuter donosi: kapita:: 

b ry ty jsk i ,Savillc padt na pok ład zie  sw o jego  ja  

ehtu „C otnet“  w  Gajon otl pocisku z okrętu 

pow stańczego „A lm ara n le  C ervera “ . „G am et" 

p łyną ł do (iijon , aby' zabrać uchodżcow  A n g li­

ków.

p a s t e r z e  f r a n c u s c y  m u s i e l i
UST/yMC PR ZE D  K AR ABIN AM I P A ­

STERZY H ISZPAŃSKICH .
P A R YŻ , (P A T ). —  P om ięd zy  pasterzam i fran  

emskimi a h iszpańsk im i pow sta ło  starcie na tle 

wypasu  w  pasie  g ran iczn ym  p om ięd zy  .n iejsco 

w ościam i U rpel i  Iłdudcs H iszpan ie pod groźbą 

karabinów  zm usili f  rancuzów  do opuszczen ia 

pastwisk.

Z Bayonne w ysiano na m ie jsce  incydentu od 

dzia ł gw a rd ji republikańskiej:

Stanowisko.Anglii wobec 
projektu francuskiego

L O N D Y N  (P a t). Jak poda je  Retuer, z o io

wiązancu b ry ty jsk ie  w  spraw ie „b ro n y  całości, 

te ry to ria ln e j l “o rtu ga !ji u jęte  są w yraźn ie  v 
traktacie  z ubiegłego, stulecia.

Co do proponow anego  uktadu o niem iesza 
niu się d o  spraw  hiszpańskich, Foceign  O fff fc e  

rozw aża  trzy  fa zy .

1) p rzy jęc ie  w  zasadzie tego porozum ien ia, 

c o  już, je że li chodzi o g łów ne m ocarstw a z ł  

interesowane, zostało osiągnięte,

2) zaw arcie  układu o niem ieszaniu się, waty 
czącego  jedyn ie  broni i

3) późn ie jszy  uktad, gdy obecne różn ice zdań 

m iędzy  poszczególnym : k rajam i będą m ogły  być 

usunięte, a porozum ien ie c o  do niew iieszania 

się będzie m ogło być rozszerzone, aby u m oiK  

w ić  osiągn ięcie  'eps/ego porozum ien ia w te j 
spraw ie

Kronika telegraficzna
—  PRZETW IEZJENIE  SK A R B C A  ST. Z .IED N

A gen c ja  Stelan i donosi z  N ow  Jorku, że cały 
zapas trządow y złota St. Z jednoczonych , w yn o  
szący, jak  w iadom o sumę 10.600.000.000 doi. 
p rzew ie z ion y  został do n ow ego  skarbca w s ian ie 
Kentucky. D la p rzew iez ien ia  tej o lb rzym ie j ilo  
ści kruszcu użyto  60 p oc iągów  pancernych.

— S A M O L O T  S P A D Ł  1)0 M O RZA. D ziś  ra 
no spadł d o  kanału la M anche w  ok o licy  Bog 
nor b ryty jsk i sainulot w o jskow y. D w ie osoby, 
ju n o w ią c e  załogę, zatonęły.

—  SKU1 K I U P A Ł Ó W . Panu jące w st. Z jed  
noczouych upafy w yw o ła ły  pożary  lasów , w k tó  
ryeb  2 osoby pon iosły śm ierć a k ilkadzies ią t 
c iężk ie  obrażeń .a . W  stanach W yom in g , M iiuies 
sota, M ichigan, Idaho j K a lifo rn ia  w y rządzon e  
przez upały straty p rzek racza ją  k ilkadzies ią t 
in .ljon ów  dola rów .

S 1R A JK  R O L N IK O M . Zw iązek  ro ln ik ów  
duńskich  postanow i! 13 w rześn ia  stra jk  m le­
czarski, n ie  dostaw ia jąc  w cale nabinłu do miast. 
.Strajk ten ma być dem onstracją  sity o rgan izac  
j i  ro ln iczej.

—  T A B L IC E  N A  PO M 1ĄTK E  S A N K C YJ . —  
Dla upam iętn ien ia zn iesionych  obecnie sankcyj 
gospodarczych  w  dniu 18 listopada r. b. na -z  
tuszach wszystkich m iast w łosk ich  będą zaw ic  
szonc uroczyście  tablice m arm urow e z w v ry tym  
1935 r.

—  T A J F U N  N A W IE D Z IŁ  w  nocy m iasto 
Nanczang, stolicę p ro w in c ji k ian g-S i. 500 bu­
dynków  m ieszkalnych  zostało zn iszczonych , w  
■tej liczb ie  ginach w ięzien ia , z k tórego u c iek li 
liczn i areszlanci. O fiarą  k a tastro fy  padło 300 
osób zabitych, w ie le  ranionych. Na rzece zato 
nęlo 10 lodzi

—  ZATR l/t IE  2 OOu R O B O T N IK Ó W . D oinei 
donosi, że 2.000 robotn ików  doków  w  Ka .. as ik : 
po spożyciu  obiadu w  fan ryce  ro zch orow a ło  się 
z  ob ja w a m i zatrucia

— KO M ISJE  P O B O R O W E  W W IE D N IU  
uznały za zdolnych  do służby w o jsk ow e j 30 
procem  pom orowych. Już obecnie od b yw a ją  się 
prace p rzygotow aw cze  do wcie len ia do szere 
gów . P ob orow i z cenzusem  pow o łan i zastaną 
na dzień 1 września, inni zaś na dzień  I j>ai 
dzicrn ika.

P O C IĄG  W P A D Ł  DO P O C Z E K A L N I. Na
stacji w  A ni i Ans pociąg oba lił barjerę  i w p a d ł 
do poczekaln i dla podróżnych . 32 ludzi odniu 
sio obrażenia.

Polscy lekkoatleci n& międiynaroa. 
uwoaach w Drenie

D R E Z N O . (Bal). P ierwszy  po olimp 
jadzie lekkoatletycznej występ lekkoat­
letów polskich w Dreźnie, przyniósł iin 
4 drugie miejsca. Startowali: W alas iew i 
czówna, W ajsówna, Kwaśniewska i Ku 
char^ki w m iędzynarodowych zawodach 
z udziałem Ym erykaów, Japończyków i 
reprezentantów Kanady.

Niemcy w ysyłają dalsze okręty
do Hiszpanii

B E R L IN , (P A T ) —  N iem ieck ie  b iuro in fo r  
m acyjne podaje, że d la  och ron y  N iem ców  prze­

byw a jących  w H iszpan ji, o ra z  dla zabezn iecze 

nia p rze jazdu  obyw ate li n iem ieckich , uznano za 

kon ieczne w ysłać na w od y  hiszpańskie dw a dal 

sze torpedow ce „K o n d o r "  i „M o e w e " Do n ie­
dzie li dn. 9 bm. przetransportow ano przez port 

A licante zah-dw ie 600 uchodźców  n iem ieckich 

z Madrytu k o le ją  i sam olotam i „L u fth a n sy "

p rzew iez ion o  do A lican te  o k o ło  1.200 N iem ców , 

W  n iedzie lę  jednak  rzad hiszpański za rekw iro  

w ał sam oloty tak że z lego  środka kom un ika 
c ji n a leży  zrezygnow ać. Z W a len c ji odp łyn ę ło  

od Genui na parowcu „P a le rm o " pod nęhron-i 
torpedow ca ,.Lcopard “  120 N iem ców . W  po ln o  

cnych portach  Ilis zp an ji stoją k rążow n ik  

„ lvoe ln “  i torpedow ce „S eead le r" j „A lb a tro s " .

Propozycja francuska o neutralności
została złożona Polsce

N a p r a w o —zw yc ięzca  m aratonu Japończyk Sou, obok n iego  Anglik  H arper. P rzy  końcu biegu 
JajK ińczyk zostaw ił da leko za sobą Anglika.

W A R S Z A W A , (P A T ). —  W' zw iązku  z pro 

w adzonem i p rzez Tząd francuski rokow an iam i 

z szeregiem  państw, in. in. z Polską w spraw ie 

neutralności w obec w o jn y  c yw iln e j w  H iszpan 

ji, charge d ‘a ffa ires  F ra n c ji p. Bressy z ło ży ł 7 

bm. w  .m inisterstw ie spraw  zagr francuski pro 
jek t d ek laracji za in teresow anych  rządów', zaw ie

ra jący zobow iązan ie  n ieingerencji w w ew n ę trz­

ne walk* Hiszipanji.

Rząd polaki, k tóry w pełni uznaje zasado 

u ie in terw en jow an ia  w  spraw y w ew netrrne 

państw , ro zp a tru je  obecn ie  p rzed łożony mu 

łeksl dek laracji.



ZŁOTE
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f O c f  s p e c / u l n e g o  w t g & ł a n i l t a  n a  P e n  f Z o m a n a )

W teofn, w s/erpniu.
Dzisie jszy W iedeń  w yw iera  szczegół 

ne wTażeiiie. Cudzoziemiec, który dzień 
ieden spędzi w lem mieście urobi sobie 
odrazu zgory aprioryczne zdanie o ca­
łe j  Austrji. —  Patrząc na współczesny 
W iedeń  ma się odrazu gotowe zdanie, 
że Austrja jest krajem przeszłości, że 
jest to państwo defenzywne w całem te 
go słowa zuaczeuiu.

Pom ija jąc  dzielnicę siarą, wszystkie 
najbardzie j reprezentacyjne ulice i gma 
c h j  W iedn ia  powstały w  drugie j poło­
w ie  X IX  wieku. Był to  okres panowa­
nia Franciszka Józefa, czas, gdy potęga 
monarchji Au-stro-Węgierskiej znajdo­
wała się u zenitu A zarazem jest to o- 
kres, który w architekturze zaznaczył 
się szczególnym brakiem gustu i bra­
kiem  oryg.nahtości, a gonieniem za 
ogromem, za gigantycznością. Nic więc 
dz iwnego, że W  ledeń robi wrażenie mia 
•ta gigantycznego. Ogrom na rozrzut­

ność .przestrzeni i monumentalne gm a­
chy, oto co na p ie rw szy  rzut oka szcze 
goln ie uderza.

Słab} i pow olny  nurt Ą«cia dzisiejszej 
stolicy auslrjackie j robi na tern tle szcze 
gó lne wrażenie. Kryzys, a przedewszyst 
Ł iem  zmienione warunki polityczne zep 
chnęły poziom życia bardzo nisko. Na 
tle g igantycznych ram miasta raz; to w 
sposób jaskrawy. Dysproporcja rzucają 
ca się odrazu w oczy, dysproporcja o l­
brzymia. Stąd wyczucie zmierzchu 
Wspaniała pjzeszłość i smutne dzis. Dla 
tego przy jezdny ma odrazu tendencję, 
ł»y  zakw ali f ikow ać Austrję jako państ­
wa co fa jące się.

Jednak przy nieco głębszem wnik- 
męc.u w stosunki austrjackie, to aprio 
ryczne zdanie trzeba w znacznej mierze 
zrew-idow ać.

Obecny reginn austrjacki nie należy 
do  rzędu tych, które me widzą przed so 
bą  żadnego celu, nie walczą o przyszłość 
i otarają się tylko o odsunięcie momentu 
lkwidacji. Niewąt-pliw.e kierownicy dzi 

siejszej polityk] auslrjackie j wiedzą do 
kąd idą i w imię czego walc.zą. Ogrom 
ny aparat propagandowe usiłuje te cele 
jasno w y łożyć  społeczeństwu, wbić do 
głowy.

Na piel wszem miejscu chnd/.j o idea 
ły  chrześcijańskie. Ze względu na szerzą 
cy  się w Niemczech neo-poganizm hitk- 
row ski. ^Auslrja podkreśla, że jest nie 
noeck im  kra jem  chrześcijańskim. —  
Oto je j  oblicze indywidualne. N iem iec­
k ie  państwo chrześcijańskie przeciwsta 
w ia jące  pogańskiemu h itleryzm ow i lep 
szy ideał organizac ji narodu niem ieck ie­
go-

T e  zalożen'a ltieowe usiłuje rząd 
austrjacki konsekwentnie realizować w 
życiu państwowe-m. Relig ijne w7ychowa 
nie młodzieży, w zorow e ułożenie współ 
pracy  z kościołem katolickim we wszel

kich dziedzinach, wytężona propaganua 
zmierzająca do podniesienia w narodzie 
waloru p ierw iastka re lig ijnego— oto wi 
doe/.ne ob jawy chrześcijańskiego nasta­
wienia panującego regimu.

Pow tó re  umiejętnie robiona propagan 
da regjona'iz.mu. Chodzi tu o  wydobycie  
i maksymalne nasilenie tego wszystkie 
go co w Austrji jest własne, swoiste i 
oryginalne. Dlatego propaguje się na 
wielką skale ludowe pierwiastki regjo 
nalne wszystkich z i e m  austrjackicn.

Jest uderza jąco ogromna liczba osób 
ubierających się w oryginalne austrjac 
kie stroje ludowe. W Salzburgu lub w 
Karyntji -nie spotyka się niemal Austrja 
ków  inaczej ubrani ch. \le także w W ie  
dniu zwraca uwagę h. duża liczba linio 
wvch knsljumów. —  Przed paru laty 
lego nie było. —  T o  już są skutki akcji 
propagandowej.

Odbywający się w Austrji X V  Kon 
gres nńęd/.ynarodowy młodych katoli­
k ó w  —  ,.Pa\ Romana" był również zdy 
skordowany przez propagandę austrjac 
ką. Nieprawdą jest że Austrja nie ma 
odrębnego oblicza ideowego i własnej in 
dywidualnośei kulturalnej. To  było ni ot 
!o w imię którego organizowano kon­
gres. Był to naczelny „ le ihno t iv “ w ijący 
się jak nić czerwona przez wszystkie od 
c/.yty, dyskusje i imprezy. Rrzcdewszy st 
kiern akcentowano chrześcijańską misję 
Austrji. Pozatm i byłą teińh ncja do za­
znaczenia p ierw iastków ludowych swoi­
stych, oryginalnych. Zawiozło  się nczest

n ikow kongresu do Salzburga, by poka 
zać to miasto tak rzeczywiście piękne i 
tak naprawdę oryginalne pod każdym 
względem W  Klagenfurcie dem onstro­
wano ludowe pieśni i lance Korynckie. 
Tą samą tendencję miały f i lm y  propa 
gan lowe pokazywane uczestnikom kon 
gresu.

Nie szczędzono wysiłku by propagan 
da ta mogła w yw rzeć  jak największe 
wTażenie, Przecież na uroczystem otwar 
ciu kongresu wystąpił sam kanclerz 
Schuschnig („F i ih rer des Vaterlandes), 
który wygłosił wielką mowę polityczną. 
Potem w W iedn iu  przemawiali wice­
kanclerz i burmistrz YViedn'a oraz mi 
mster oświaty.

Ci wszyscy dygnitarze akcentowali 
b. dobitnie, iże Austrja jest narodem głę 
boko katolickim i że misją Austrji w 
dobie oibectw i jest ucieleśnienie w prak 
tycp wskazań zawartych w encyklikach 
papieskich. T e  akcenty były bardzo gór 
nolotne, bardzo polityczne, w ypow iada­
ne były z dużą siłą. O trzym yw ało  się w 
ten sposób wrażenie, że politycy austr- 
jaccy tpragną osiągnąć tu efekt, by Au­
strja stała się w pewnej mierze o j­
czyzną wszystkich katolików, wzorem 
do naśladowania i źródłem natchmenia- 
ja-k Rosja Sowiecka dla komunistów

\ jednak!

Pom ija jąc  ogolną sympatję, klórą 
wszyscy katolicy muszą mieć dla poczy 
nań rządu austrjackiogo, e fekt propa­

Stan wojenny w  Grecji

Rząd generała chcąc os la leczn ic zw yc ię żyć  ru< ti .komunistyczny oglosit w Grecji stan
w ojenny. Na zd jęciu  —  p atro l p iechoty na u licach  Aten

[
Bukareszt w sierpniu

S zachow n ica betonu Na wprost o lb rzym i por 

t>«., zda sic przeniesiona kolum nada starego 

Rzym u —  przed  nim iozs łoncczn iona  zachodem  
fontanna d „ le j zieleń m uraw y, opadająca lagod 

nt-nt zixx zein w lustrzaną toń bezkształtnego sta 

wu. Po obu stronach rozpalonego  dziedzińca 

-skromne b lok i budynków  w ystaw ow ych . Luna 

JJucurestiloi P rzek ró j h istorycznej i wspotczcs 

nej rtumunji. P aw ilon  drobnego przemysłu szitu 

k i ludowej, turystyki, m edycyn y —  dziesiątk i 
m n ie j łub w ięcej in ieresu jących  ek.spona/tńw, 

■wykres*™. i fotografu j. Obok, w ybudowane na 
w łasny kaszt, budynki propagandow e czeski i 

jug.*>iow-i.ań.sk; —  ale d laczego  tu, na Expozi 

t ia  Luna Bucurestike-, k tó ra  jest p rzecie  poś 

•więcona w yłączn ie  Rumun ji?

N ieco  na uboczu, w yod r hniona od całości, 

znr jdu jc się typow a  wieś rumuńska —  drew nia 

ne dom ki z charakteryistycznemi słupkam i, sto 

m ian  strzecha, nicsidzc-wny ganeczek, skrzypią

cy  żoTaw w  studui i m ilczące s to ik?  w ia trak i,v .. 

W .szędzie czysto, schludnie —  w indo 

ian  —  jak  na wystawie...

W racam y  Nnksztatt żyw ych  pionków  p rze­

suwam y .się kwadratam i płyt, p rzechodzim y por 

lvk.. Tu. pod  blęlkilem niibn, przyw arty d o  zi< 

leni, jak  p rzed  stariom,. dw a stare sam oloty —  

„ P i a f  k tórego używ ał w  czasie w o jny  Fordy 

na ud I. oraz „F-amiam"* Karola 11. D ziw ne to 
..m uzeum " dotjiełiuiają orygina lne p ow o zy  Karo 

la i z r. Pytki, żtnowóż. pawilony-histoi-ja.

W zrok  błądfzi po fodografjach, pochodzących  

z okresu w ojen , ślizga s ię jgórnym  ftreskifuw przed 

s taw ia jącym  rumuńskich 'żołn ierzy, o-pada rut 

dół. za trzym u je  się na p lastycznej mapie bitwy 

pod M aratesti i P lrw n ą , przebiega barwne pa 

noram y trium falnego wjazdu Karola  1 d o  Bucu 

resti w r. tK t i,  k oronacji w Alba. Julia, frontu 

z. r. 1917 oraz b itw y  p od  -1’ lewną

W szystk ie ti daty n azw y. fragm enty to 

m artwe potsln-iki przeszłości k tóre  ży ją  w duszy 
każdego  Rumuna.

W  m yśli przesuwa się h istarja Karpaty

W śród  ich szczytów  i dolin , runi rwącein stru 

m icniam i tw orzyły  s ię  zaczątki naiozlu, który 
m ial il/.iwnc i zjo ciuip przechodzić kole  je l  trzy

gandowy był słaby. Slw.it rdzić musimy, 
że uczt sinicy kongresu zachowali sit; 
opornie wobec wytężonej i b. jaskrawej 
propagandy austrjackiej. Owszem, pro 
pagatida często prze jaskrawiona w zm o 
gła sceptycyzm.

W dniu > sierpnia b r. odbywało  sie 
uroczyste posiedzenie końcowe kongre­
su w o lbrzym ie j i wspaniałej, acz nieład 
nej sali reprezt ntacy jnej Burga W iedeń  

-.ego. Na zebraniu ttm  przem awiali wi 
ce-kanelerz i minister oświaty, wykłada 
jąc znów z patosem misję chrześcijań­
ską państwa austr jackiego. W  ciągu 
dłuższego przemówit ijia wicekanclerza 
publiczno.se zaczęła powoli uciekać z 
sali. Dyskretna początkowo ucieczka 
przybrała niebawem w fęcz  n ieprzyzwoi 
te rozmiary, zaczął się masowy exodus. 
Całe 'niemal delegacje podnosiły się z 
miejsc i na palcach wym yka ły  się z sa 
li.. W  chwili gd\ na mównicę wchodził 
p. minister oświaty w o lbrzym ie j sali 
znajdowało się nic w ięcej jak 50 do 60 
osób i n ieprzy jemną pustką świeciły rzę 
dy złotych foteli reprezentacyjnej sali 
Burgu W iedeńskiego. P  minister m ów ił 
do nieliczni j grupki osob w pierwszych 
rzędach i do pustych rzędów pozłaca­
nych foteli.

Ten przykry  incydent, ujemnie sw iac 
czy o dobrych obyczajach wielu uczćst 
n ików  kongresu, by ł wysoce charakter*.* 
styczny. Patetyczne słowa o misji chrześ 
cijanskiej Austrji nie potrafiły porwać, 
a powtarzane często wreszcie nudziły.

I  co je-st jeszcze charakterystyczne!

Lczestrucy kongresu nie mieli żadne 
go praw ie kontaktu z młodzieżą austr 
jacką .  Nie w idz ia ło ,s ię  nikogo z m ło­
dych katolików au.strjackiofi. Trzech,  
czterech organizatorów kongresu , nale­
żących już do starszego społeczeństwa 
i to Wszysbko. Oczywiście nie przypusz­
czamy tego, aby regimc panujący nie 
mógł znaleźć wśród młodych yv całej 
AusJrji stu czy dwustu zwolenników. 
Przyczyny tej absencji prawdopodobnie 
były inne (wakacje letnie, koszta kongre 
su j t. p.). Pom im o Jo fakt ten jest wiele 
mówiący.

Czytelnik >się zgodzi z nami, że w 
Jtalji czy Niemczech byłoby nie do po­
myśleniu, by na zebraniu gdzie kierow­
nicy państyya m ów ią  o misji narodu, nie 
było zupełnie młodzieży

Fakt ten na swoją w ym ow ę Znaczy 
to, że w każdym razie entuzjazmu nie­
ma. W idoczn ie  piopaganda ideowa nie 
utnie zdobyć młodzieży własnej tak sa 
m o jak me zdobyła umysłów i serc mło 
dych uczestników kongresu ,.Pax Roma 
na“

Domysły na temat przyczyi, tego sta 
nu rzeczy w jutrzejszej korespondencji.

S t

m ującc się p om ię ilz j ludom legendy m ów ią o  

pokoleniu outrzym ów , o  ho-żkach pogańskich, n 

nawet o  jak ieniś 'zbliżeniu do  5w ata b ib lijnego. 

Bogaty k ra j riaddumujski pociąga-) coraz to  n o­
w ych  zd obyw ców . Szły tędy d zik ie  ptem ,ona 

.Scytów, kusiła sie °  opanow an ie  Dunaju flo ta  

Darjihsiń-, ucredlilo się na <tlużej p lem ię  sarmac 
kich. T e  c iągle  w ędrów k i ludów  trw ały  aż cło 

A I w. po- Chrystusie. Potem  p rzyszły  logje rzym  
•kie, (któro dokonały faklyc..nego ob jęc ia  D acji, 

zdobyte j jwż -poprzednio przez osadn ików  rzym. 

ukioh. W iptyw  wyiższej c yw i]:zacji stawał -się w y  

ra-T.y. K ra j przi kszlałcal się coraz bard zie j w  

rzym ską p ro w iiu ję , a naw et przy ją ł nazwę Ru 

nrunji, Dochodną -od w yrazu  Roma.

Ludność z biegiem  c.y.asu stała sie m ieszani 
ną różnycłi Tiiirodowośc:, zlepkiem  nieśw iado 

inycl. sw ego pochodzeniła. Rdzenny- p ierw iastek  

pozosta ł w  gó rach — Rumuni, k tórzy  m ieli być 

w- (la ick ie j przyszłości panam i tych oissza-rów 

tuli)I -sie do Karpat w ubóstw ie i roz,proszeniu, 
porozum iew a ją ! się z sobą specjalnem  narze 

czem. będąoem  m ieszaniną słów  łacińskich, sio 

w iańskich, a naw et greckich. 1 tak setki lat 

pod obi-eni panowaniem , lub rozbiiclu d zie ln ico  

wem, w  ciągłych  walkach  o lepsze ju tro, k tóre­

go  przebłyskiem  było  zjednoczen ie  Rm m tnji w  

r. 1862 [K>d berłem  Jana Cuzy.

W reszcie  przyszedł r. 1914. Rum unja w ypo  

seiada &żę za koa lU ją . W  Jiastępistwie 1 ego po 

stano-wienia spadają na znękany k ra j straszne 

klęski. W o jsk a  austrjacko-n iem ieck ie za la ły  Ru 

nzuiije — nieliczna je j  arm ja z nadludzkim  w y 

siłk iem  broniła gran ic kraju . Pom im o to Mac- 

kerzseu zdobyw a Rukareszt. K ro i i parlam ent 
chroinią się do  M ołdaw -i, ą rosyjscy adjanci, k tó 

rzy p rzyb y li rzekom o do  pom ocy Rumunom, pa 

tr zy li obo ję tn ie  na ich tragiczny los. Przekona 

no się wuwezas. -że naród m oże Uczyć j id y n ie  

na sw o je  w łasne siły Runmmja je  posiadała. Ty­

siące nlenwłas-zczonyeh jeszezt ch łopów , w a l­

cząc z najwięk.szem ,poś;więceniem z najazdem , 

dow iod ły , iże naród ten ma jira w o  do nie]K)dle 

głości Godzina -wyzwotenla wybiła w  roku 191K, 

p oprzeijzona  jednak straszną okupacją  n iem iec­

ka, która wyss.da siły kraju ta-k ma-tcrjalne jak  

i zdrowol-ne. Pom im o to zdobyła się ona jeszcze 
na w ysiłek  W o jsk a  rumuńskie odnoszą zw yc ię  

stwo nad arm ją Mackemsena -pod M aratesli. K ró l 
l-erdynand 1 odbyw a  uroczysty w ja zd  do stu 

licy. A  w  r. 1918— 1920 u tw orzon y zosta je  p ierw 

ł z y  rząd n iepod ległej Rum unji pod  hasłem jed

\
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T R O C K I  N A  Vv I D O W N I

W  zw iązku  z w ypadkam i h iszp a n k ie in i. 
p o jaw iły  »i<- na tumach prasy dwa h istoryczne 
nazw iska : Beli huua i L w a  T rock iego

n i e u l e c z a l n a  c h o r o b a .
Z rtiw a ła  się, że o  T rock im  nic ju ż nic u- 

s łyszym y. bo lansow ano w  sw oim  czasie w iado 
m ość, iż T ro ck i —  n ieu lecza ln ie chory —  do 
go ryw a  w jedn e j z  p row incjonalny ch w ili n o r­
weskich. W  każdym  razie  zdaw ało  się, że  b. gc 
oera liss im iiś  c ze rw on ej a rm ji nie odegra już 
żadn ej ak tyw n e j ro li. Tym czasem  ostatnie w yda 
rżenia, a ra cze j ostatn ie w ieści z  N o rw cg ji m,. 
w ią  zg-jta coś innego. „N ieu lecza ln a  ch orob a " 
by ła  zapewne b lu flem . zaś „skończona k a r je ta "  
—  m item . L e w  jeszcze  energiczn ie  potrząsa 
g rzyw ą .

T A J E M N IC Z E  W Ł A M A N IE .

W  tych dniach do  w illi T ro ck iego  pod 
<tato, w  czasie n ieobecności gospodarna i jego  
sekretarzy osobistych w darli s ię jacyś  m łodzi 
o sobn icy i —  po s te ło ryzow an iu  słu żącej rc 
w o lw eram i —  sp lądrow ali m ieszkanie, wertu jąc 
ze  szczególną uwagą zn a lez ion e  w  biurku b. 
generalissim usa pap iery. Pap iery te c zy  też 
część ieh zabra li ize sobą i zn ik li bez śladu

K im  b y li ta jem n iczy  w łam yw acze?  Zda je  
s ię, że  chodzi tu o cz łon k ów  n orw esk ie j grupy 
faszystow sk ie j, k tóra  w  sw e j ak c ji dąży ao  zae 
m askowania rob oty  różnych  „ ja c ze je k “  kom uni 
stycznych, n ic p rzeb iera jąc  z rw z tą  zbytn io  w  
środkach. łam an ie  do w illi T ro ck iego  m ia io  
zapew ne na celu zdobycie dokum entów , k tó ­
ryby k om prom itow a ły  osobę T ro ck iego  bezpo­
średnio. zaś K om ln tem  —  pośrednio.

T R O C K I M K  P R Ó Ż N O W A Ł  

W  zw iązku  z całą tą sedsacyjną h istorją . 
ezesc dzienników  norwesk ich  w yw leka  na św ia  
tło  dzienne szczegóły , k tóre  św iadczy łyby  o  tem 
że  b y ły  w spółpracow n ik  Len ina i  w spółtw órca 
rew o lu c ji rosy jsk ie j nie p różn ow a ł na wygna 
niu wcale. P rzyn a jm n ie j w  N o rw cg ji. Jeże li 
w ie rzyć  .praw icowym  pism om  norw esk im . T ro c  
k i prow adzil o żyw io n ą  korespondencję z ró żn y­
m i w yb itnym i d zia łaczam i rew o lu cy jn ym i, na­
daw ał i oduteru l liczne te le fon y  o treści p o li­
tyczne j. o trzym yw a ł duże sumy p ien iędzy ze 
źród e ł b liże j n ieznanych, s łow em  —oni tro  
ehę n ie proJTpominął b iednego, chorego, złam a 
nego życiem  człow ieka , za jak iego  go znae m a  
część opin.ji św ia tow e j miała.

T R O C K I A H IS Z P A N JA .
•Podobno T rock i zaw sze o g rom n ie  Interesom 

wał się Hiszpan ją. u w aża jac  k ra j tam te jszy za 
podatny d la rew o lu c ji teren. W w ydanych  do­
tychczas pb mach b. generalissim usa poi wyspo 
w i p irenejsk iem u pośw ięca się w ie le  ustępów. 
O statnio rozeszła się naw et pogłoska, że Troc 
k iego  ju ż w  Norwcg ji dav. oo niem a i  że  naw i 
on — w raz z osław ionym  kom unistą w ęg ie r ­
skim Bela Kunem —  w  H iszpan ji, czynn ie 
w spółp racu je  w  kom unizowaniu  tam tejszego 
społeczeństwa, O  tem, i e  Bela Kun został w 
sw oim  czasie d elegow any do  tl isąpanji ze spe-

noczen ia d z clm c, na czele  ■którego stanął gene­

ra ł Avarcscu

T ak  w ięc  po  w ielu latach słoneczna i boga 

ta w  skarby p rzyrodzone Rumunja będąca po­

n iekąd ogn iw em  ipom iędz wschodem  i zacho­

dem, iw wyniku ej w letk iej w o jn y  odzyskała 
wszystkie n iem al ziem ie od  w ieków ' przez Rn 

rnunów za-mioszikałe.

Dziś, poza n iedoinaganiam i pow ojennem i i 

różn icam i tpartj jnenii, zaostrzone mi długą odręb  
nością dzie ln icow ą Ru-nmnja ma n iew ątp liw e 

p raw o  do  wszechstronnego rozw o ju  i do zaję 

cia wyhófncgo m iejsca w  rodzinie n arodów  

Rom ania maro —  w ie lk a  Rnm nnja —  o to  

hasło, k tó re  dziś jt-sr na ustach w ielk ich  i ma 
żuczki cii. Na wszystkich odcinkach  w re  praca —- 

m ózgiem , woJn i pracą rąk buduje się firzys; 

łość n ow e j, potężnej Rm nim ji. —

Tak . —  T o  Wszystko. —  B ył już w ieczór. Pło 

nęły  setki lamp. 'światła re flek to rów  liza ły  na 

grzane ściany. Zdaleka dola tyw ał w ie lkom iejsk i 

gw ar. Gdzieś n iedaleko w  jak ie jś  podrzędnej 

,.Gradinie“ , darł się głośn ik . Popu larny blues n i 

nu.ński ,,Geahire“  smętną m elod ją  w dziera ł się 

w  obce, zim ne seTce,

W Ł O D Z L M lE R Z  U M IASTO W .SK i

cja lną m isją —  już pisano niejednokrotiMc w 
sposób zasługujący aa w iarę. C zy jednak  i T ro c  
k iego  sk ierow ano do H iszpan ji d la zreh ab ilito ­
waniu b łędów  s « e g o  życia  —  trudno zgadnąć! 
Zapew ne jest to ty lko  plotka. T em n icn m iej 
p lotka, św iadcząca o  n iesłychanej żyw otnośc i 
człow ieka , którem u nie tak w ie le  ju ż  życ ia  po­
zosta ło  i który, zdaw ałoby się pow in ien  łaknąć 
ty lko  spokoju , zw łaszcza po ly lu  burzach, wal 
kach. ‘zawodach  i  rozczarow aniach .

W 1KCZNY T U Ł A C Z .

P cryp c tje  L w a  T rock iego  po opuszczeniu 
gran ic R os ji m ogłyby stanow ić  w dzięczn y te­
mat dla n ie jednego  literata. Osiedlen ie się na 
wysepkach K siążęcych  n iedaleko Stambułu było  
p ierw szym  etapem tych perypt-łyj. B. genera llssi 
mus odosobn ił s ię od  ca łego  świata, n ie dopu 
szczał do siebie obcych  ludzi, reprezen tow anych  
zw łaszcza przez wseibskieh reporterów  om  -ry 
kańskich i pisał dtziela b lsloryeziie . O ezyw iś 
ele wszystko się ODraeato dokoła  i ew o lucji ro  
sy.jskiej, k tóra  ty le  T rock iem u  zaw dzięcza. P i 
sal też podobno b. generalissim us liczne a r ty ­
kuły do prasy zagran icznej, za eo mu sow icie  
płacono.

Po tureckich wysepkach p rzyszła  k o le j na 
tra n e ję . W e  I r a n e ji  jednak  p rzebyw a ł T rock i 
dlu/.szy czas in cogn ito , pod przybranem  n az­
w isk iem , za w iedzą  i zgodą jed yn ie  paru w ta  
jem n iezonyeh  osób  w  M. S. W ew n . P rzypadek  
u jaw n ił obecność T rock iego  w e F ran cji, poru­
sza jąc  ży w o  cafe francuskie społeczeństwo. R<® 
ie g ly  się glosy n iezadow olen ia , a nawet oburzę 
nia. W ygn an iec  musiał spakować męmatk' i szu 
kuć praytułku w  innym  kraju .

Na łam ach prasy długo snuto dom ysły, 
gdzie  też T ro ck i po opuszczeniu F ran c ji os ią ­
d zie  i ja k ie  państwo zgod z i się na udzie len ie 
mu w izy  w ja zd ow e j. W iec zn y  tu łacz zw raea ł się 
podobno z odnośną prośbą do k ilku  rządów  
W wzędzie go  jednak  spotyka ła  odm ow a. N ik t 
n ie  chciał gośoić u sieb ie b y łe j gw ia zd y  rew o ­
lucji.

XV reszcie tu łacz w y lądow a ł w N o rw cg ji. W  
m iędzyczas ie  spotkał go e ios natury rodzinnej. 
Córka popełn iła  sam obójstw o.

A  jeunak —  je ze ii w ie rzyć  iu io rm ac jom  
pism norw esk ich  —  b. generalissim us cze rw o ­
n e j a rm ji n ie  zaprzestał o żyw io n e j dzia la lnośei 
p o lityczn ej. C iekawe, jak  to się o d b ije  na jego 
dalszym  pobycie  w kra iu ie  f io rd ó w ?  N E W .

F r z t d  decydującą bitwą powstańców hiszpańskich o Maaryt

T ak tyk a  oddzia łów  h iszpańskich zm ierza  do zdobycia  M adrytu, p rzy  pom ocy 
a rm ji północnej i p o łudn iow ej rów nocześn ie  W o jsk a  pow stańcze posuw ają się ze zm iennem  
szczęściem  w  kierunku sto licy H iszpan ji. N a  zd jęciu  noszom fragm ent o liozu  pow stańczego

w górach S ierra de Guadarrama.

Em igracja i pow rót w ychodźców
W  ciągu p ierw szych  b-ciu m iesięcy b. r. w y 

em igrow a ło  z  Polsk i zagran icę 35.124 osób
(31 t92 —■ w  tym  samym czasie r. ub.), z czego 
22,834 (14,623) do k ra jó w  Europy i 12,200 
(16,860) do k ra jó w  pozaeuropejsk ich . E m igra ­
c ja  z Polsk i do k ra jów  europejskich  w zrosła 
g łów n ie  z pow odu zw iększonego  w ychodźtw a 
do Ł o tw y  (z 13.158 do 19,567 osób) oraz F ran c ji 
(z 643 do 2,409 osób ). Zm niejszen ie się liczbę  
w ych odźców  w  ciągu p ierw szego  półrocza  b. r. 
w  stosunku do tego sam ego okresu czasu r. ub. 
w  kierunku krajów  pozaeuropejsk ich  spow odo­
wane zosta ło g łów n ie  p rzez m niejszą  liczbę 
osób, udających  się do Pa lestyn y (6,234 osób 
w  r. b. w obec 12,635 osób  w r uli.) i Stanów  
Z jednoczonych  (410 wo-bec 750). W ych od źtw o  
z. Po lsk i do innych  k ra jów  pozaeuropejsk ich  
w  om aw ian ym  o k ies ie  czasu nieco się zw ięk ­
szyło, a m ianow icie  do  K anady (z 519 osób 

' w  r  ub. do 774 w  r to.), A rgen tyny )z  1559 do 
2335). B ra zy lji (z 478 do 862), U rugw aju  (z 
■ HO do 209), do mnvch k ra jó w  am erykańskich 
(7 623 do 1345).

O gólna liczba pow raca jących  w ych odźców  
do P o lsk i w  p ierw szem półroazu b. r. była
w yższa, n iż w  odpow iedn im  okresie  czasu r. 
ub. l w ynosiła  19,472 osoby w obce 15,860 osób.
N a leży  podkreślić, że p ow rót w ych odźców  w  
p ierw szem  półroczu  b. r. był w yższy, n iż w tym  
sam ym  czasie r. ub. n iety lko  z k ra jów  eu ro ­
pejskich, ale. i pozaeuropejsk ich . W  grupie kra 
jó w  europejskich najw iększą liczbę p ow raca ją ­
cych zanotow ano z F ran cji, m ianow icie  17,340 
osób  wobec 14,854 osób  w  p ierw szem  p ó łro ­
czu r. ub. Ze wszystkich k ra jó w  europejskich  
p ow róc iło  do Polsk i w  okres ie  sp raw ozd aw ­
czym  18,406 osób  w obec 15,158 w  ana log icznym  
okres ie  czasu r. ub. Z k ra jó w  pozaeuropejsk ich  
p ow róc iło  1066 osób wobec 702 osób przed  ro ­
kiem  Z poszczegó lnych  k ra jó w  p ozaeu rop e j­
skich zanotow ano w  p ierw szem  półroczu  b. r. 
p ow ró t do Po lsk i następujących ilości osób: 
(w  naw iasach liczb y  za i p ó łrocze  r. ub.): ze 
Stanów Z jednoczonych  268 (71), z A rgen tyny 
281 (183), z Kanady 197 (250), z Palestyny —  
154 (42), z B ra zy lji 52 (33) i t. d.

Jakie wiadomości wolno zbierać 
i udzielać t. zw. wywiadowniom handlów.

M inister przem vstu i handlu specja lnem  roz 
porządzen iem , wchodzącem  w  życie  z dniem  8 
bm., u regu low ał sprawę przedsięb iorstw  zb ie 
rania i udzie lan ia in form acy j o  stosunkacn g o ­
spodarczych.

W  m vśi now ego  rozporządzen ia  koncesje 
na p row adzen ie  przedsięb iorstw a w  tym  rod za ­
ju  m ogą o trzym ać  ty lko  obyw atele  polscy o 
n ieposzlakow anej przeszłości, w zg lędn ie  osotby 
praw ne, m ające siedzibę w  kraju . P rzeds ięb io r­
stwo takie będzie m ia ło  obow iązek  p row adzę 
nia ew id en c ji zam ów ień  i udzie lan ia  nform a- 
cy j z zaznaczen iem  nazw iska pracow n ika  lub 
korespondenta, k tóry  in fo rm acy j dostarczył, a 
wreszcie p row ad zić  ew iden c ję  osób za tru dn io­
nych w  p rzedsięb iorstw ie, jak  rów n ież kores­
pondentów  zam iejscow ych . Delegaci m .n istra 
przem ysłu i handlu w zg lędn ie  w o jew ó d zk ie j 
w ład zy  p rzem ysłow ej muszą m jeć u m ożliw ion y 
w gląd  we w szelk ie  prow adzone przez przeds ię­
b iorstw o  księgi, w ykazy , kartotek i i odp isy »n- 
fo rm acy j, jak  .również w  korespondencję i inne 
dokum enty dotyczące jego  działalnośsi.

W yw ia d o w n ia  m e m oże dokonyw ać wyw-a- 
du ani udzielać in fo rm acy j o insty tucjach, któ 
rych dzia łan ie jK izostaje w  zw iązku  z obroną 
państwa, o  instytucjach w o jskow ych  oraz o 
instytucjach i przedsiębiorstw ach  państwowych, 
a w reszcie o  stosunkach służbowych osób w o j­
skowych  w służbie czynnej i K. O. P., funkcjo- 
narju szów  straży gran icznej oraz o fic e ró w  po­

lic ji państw ow ej. N ie  w olno rów n ież w yw iad ów  
n iom  udzie lać in fo rm ac ji o  instytucjach i za ­
kładach p rzem ysłow ych  w spółpracu jących  lub 
pracu jących  dla w o jska  w  zakresie spraw  do­
tyczących  ob ron y  państwa.

Na zabezp ieczen ie roszczeń, pow stałych  z 
tytułu szkody, jaka  m ogłaby w yn iknąć z czynno 
ści zaw odow ych  w yw iadow n i, w łaścicie l je j  
p rzed  wydaniem  mu dokum entu koncesyjnego 
musi z łozyć  kaucję w wysokości 10.000 zł., p rzy  
czem  złożen ie kaucji nie zw a ln ia  przedsięb iorcy 
od  odp ow iedzia ln ośc i osob istej. K aucja  musi 
być wp łacona na rachunek kasy urzędu skar- 
łsowogo, w tasciw ęga dla m iejsca s iedziby da- 
•nego przedsięb io i stwa, do d ysp ozyc ji m in ister 
s tw a przem ysłu i handlu.

Niechby sobie odpoczęli
Dzfcń św iąteczny. P ozam ykane sklepy, o d ­

św iętn ie  uLrani przechodn ie, c z łow iek a  z te c z ­

ką aibo w  raboczem  ubraniu rzadko się zoba 

czy. „P am ię ta j, abyś d7ień św ięty  św ięcił“ .

T oteż św ięci się go. K to  w  domu, kto na 

■spacerze, kto w  k in ie  lub w  teatrze, a pon iektó  

iz y  w  knajpie, aby naza ju trz z c iężką g łow ą  

i lekką k ieszen ią stanąć do  ty godn iow e j o rk i

Odstępstwo od  tej regu ły robi jedyn ie  ruch 

Jiv, y  ludek kupiecki. Św ięto  spędza p rzy  w a r­

sztacie p racy  —  p rzy  sklepiku.

Gdzieś tam  na krańcach m iasta teri odpo 

c zyn ek  św iąteczny id z ie  ła tw ie j. W ła d za  rza ­

d z ie j zagląda, o t, ła k  sobie, od  czasu da czasu, 

a rzadkością byw a, że  kogoś p rzych w yc i i w ie  

pi p ro tokó lik . N aogó ł jednek  liandelek  św ią­

teczny na pery ferjach  odb yw a  się bez w uT szych 

zaburzeń.
Inna rzecz w  śródm ieściu. Tu  trzeba m ieć 

ck a  czu jn e i obrotność, żeby w y jść  cało j do 

|X>niedziałku uchować się od  zatargu z w łaa zę  

na tle handlu j przem ysłu .
K to, idąr u licą, lubi rozg lądać się po s tr ł-  

nach, tego  uw agi chyba m e uszło, że w  dni 

św iąteczne k o ło  sk lepów  zawsze się coś d zie je . 

P rzy  jedn ym  jak iś  m łodz ien iec  dw óm  innym- 

opow iad a  wesołe kaw a ły  ; w szyscy tr ze j co  

chw ila  p ęk a ją  ze śmieenu, ale w  m iędzyczasie, 

m iędzy  Jednym a drugim  wybuchem  wesołości, 

tw arze  p ow ażn ie ją  i uszu p rzechodn ia  dob iega 

dyskretnym  tonem  rzucona p ropozyc ja :

—  T rzeb a  co kupić?
P rzy  innym  sklepie —  nonszalancki m lo  

dzicn iec  p raw i kom plo wenty i d ow cip y  w ybraa- 

ce swego serca, a m iędzy  jedną i drugą strzałą 

am ora  łub zabójczem , pełnem  zaru spo jrze ­

niem  pod adresem  p rzech odn ia  pada konkretnt- 

kupiecka p ro p o zy c ja :
—  M am  fa jn  ubranie, akurat d la pana

W  innem  m ie jscu  dw óch  kupców  zaża rc i* 

się k łóci i w ym achu je  rękam i- żeb y  za chw il<  

zgodn ie  zahaczyć spacerow icza o  kupno ka­

maszy.
I  sęd ziw y starow ina, czyta jący  n a  stołku ga­

zetę. i  p rzechadzający się tam  z pow rotem  

solidny m ężczyzna, i panna w  w ieku, co to  o *  

-wydaniu i inni jeszcze, p rzed  każdym  sk lęHe «*  

i  w  b ram ie  —  to  w szystko * t z u jk i“ , sztafety, 

k tó rzy  w y ła w ia ją  z fa li p rzech od n iów  k lije o  

tó w  i przez bram ę p row adzą  do handelku, w 

k tórym  n ieodm ienn ie dyżu ru je  p ryncypa ł z ro­

dziną razem  albo na zm ianę.

N ie  odrazu  m ożna w y jść  z handlu, je że li 

s ię targu dob iło. N a jp ie rw  w ysuw a się „c zu jk a  

i trzym a jąc  k lijen ta  w  hezpośredn iem  p ogo to ­

wiu , w yciąga szy ję  i obraca  g łow ę na k ilk *  

stron. D op iero  k iedy  się p rzekona, że pow ie­

trze  jest czyste i n ie pachn ie n ieb iesk im  mun 

durem  chw yta  k lijen ta  za  rękę i pena na 

przód .
—  Teraz, p rędko !
I  za  chw ilę  „c zu jk a " , jak gd yb y  n igdy *#i«» 

opow iad a  na ulicy wesołe kaw a ły lub w zadu­

m ie  pa trzy  na wystawę, zerka jąc  spod oka  oa 
d w ie  strony: na p rzech odn iów  . w  strąnę „w ła ­

d zy ” .
H andelek  ten odb yw a  się n ieoar nennie, k a ż­

dego  św iątecznego dnia, a  d ziw n a rzecz: k a r f  

o trzym u ją  sklepy w ik tuałam i, a o  innych  

branżach  ja k o  głucho.
.Spraw iedliw ie rzecz b iorąc, trzebaby i  °  

nich pom yśleć. Jeżeli d la ornych św ięto, to dh  

czego on i w łaśnie m ają spędzać dzień p rzy  cięż 

k ic j p racy?
N iechby odp oczę li p rzez ten dzień w  ty go d ­

niu, a razem  z nim i i przechodnie, k tó rym  wy 

starczy przez sześć dn i opędzać s.c gorliw-ym  

nagan iaczom  uupieckun. •-.wtm*

Dalszy w zrost wkładów 
oszczędnościowych

»  p .K .0
W  lipeu stan w k ładów  oszczędnościow-ych 

w- P K O  zw iększy ł się o 3.758.942 z ł„  osiąga jąc  
na dzień .31 lipca 1936 roku sumę złotych  
650.633.22.3 zł.

Jednocześnie ze w zrostem  wkładów oszczę­
dnościow ych  zw iększyła  się w  tym czasie i li 
cźba oszczędza jących . W  ciągu lipca PKO  w yda 
ła 11.287 now ych  książeczek oszczędnościow ych , 
os iąga jąc  na dzień 31 lipi a 1936 roku ogólną 
ilość 2.139.44 ! czynnych  książeczek.

Wilno w Kinndzie Będzin mieć nowy kościół polski
QUEBEC. —  (K A P ). W  W iln ie  (O ntario ) na 

m iejscu daw nego kościoła p od  w ezw an iem  fiw. 
Stanisława Kostki, na jstarszego kościoła poi 
skiego w  Kanadzie, zn iszczonego doszczętn ie  
pożarem  w  dniu 2 lutego b. r. rodacy nasi pod  
k ierow n ictw em  swego d zie lnego  duszpasterza, 
ks. proboszcza E. W itow sk iego , staw ia ją  now ą 
okazałą św iątyn ię. Pośw ięcen ia kam  enia w ęg ie l 
nego i od n ow y kościół dokonał w  ub. m. w

dniu -krajowego św ięta „D om in ion  D ay“ > JE. 
Ks. B iskup Ryan z Penrbroke w  otoczen iu  spo­
rego zastępu kleru i p rzedstaw ic ieli społeczeń­
stwa.

N ow y kościół w  dalek ie j K anadzie będzie 
pod w ezw an iem  M atki B osk ie j K ró low e j K o ­
ron y P o lsk ie j. N a zw a  ta w id n ie je  ju ż obecnie 
na kam ieniu węgielnym . O fiarność na cele bu-
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Ludzie żywi i z bronzu
( 0«# u/fcisjtegio Icoresponden^a 2  Ł S e r t i k i u )

Polaka .sztafeta olimpijska Od lewej do prawej:Maszewsk i,  Sliwak, Kncnarski i Biniakowski.

Na sladjonach o lim p ijsk ich  skaczą i biegają 

zawodnicy, skronie k tórych  w ieńczy laur, do 

garści zaś o trzym u ją  złote m edale o lim p ijsk ie  
T łum  ich codzienn ie oklaskuje. Nazw iska mi 

strzów podawane są z ust <to ro i jak  pałeczka 

sztafetowa., jak  jw c liodn ia  która z O limpu przy 

niosła do Berlina ogień.

N iedaleko Reiciissportfeld  stadjonu mieści 

się ogrom ny paku- o szarych ścianach i p tóc :on 

n\m suficie. Pod łog i w y łożono są dywanem , 

który tłumi i roki posuwającego się wolno ozto 

w Kka.

Są i I ii ludzie —  sipoirtowey. ale ludzie żaku 

ci w  marmur. Są to pom nik i z bronzu. Biegną 

i p ływ ają  m .st-zow ie m alow ani peudzlc-m

.,01im|)i.sclif kmislaus.stelłiing -— to pałac

sztuka Reprezentow . są tutaj wszystkie n iem al 

narody a w i< c mozaiika pom ysłów , kierunków 

sztuki i ludzk iej myśli, która w ypow iada sie dlu 

tein, pendzlem i pióieim.

W ystawa rob i n aogó ł silne wrażenie. Jest 

po p ierw sze aoskona.e rozm ieszczona. Światła 

jtwl dużo. Dużo jest rów n ież oo.wietrza ci mat 

murów biegacze mają dość tlenu dla swych 

kam .enn, ch płuc.

Piszę [Kid w p ływ em  pierwszych wrażeń, to 

znaczy bezpośredn io po zw iedzeniu  wystawy

M oże po pewnym  okres,e zm ienię zdanie, 

a le  nigdy n ie  zgod“  się z tern, żeby sport m iał 

propagow ać nudyzm . A na w ystaw ie sportow ej, 

aż się ro i od  gonziiy  i to go lizny obu płci. W  

danym  wypadku przew aża p łeć brzydka, ale nie

0 to  tu chodzi.

Uważam  że sztuka sztuką pow inna zo ­

stać i na norm alnych wystawach n ikogo  nie ra 

z i (oby oglądan ie nagie j kob iety czy gołego męiż 

czyznę, a le  tutaj, w  sporcie, gdzie  na boiskach 

nikt p rzecież nago n igdy n ie trenuje i trenować 

n :e będzie, chodzi o co innego. "Eu sztuka ma 

charakter przedewszyistkiem  propagandow y. Pho 

dzi o  treść', o narzueenie pew nej myśli. T o  też 

tu chodzi o  realistyczne podejście. Jeżeli chce­

my w iern ie odtw arzać każdy ruch zawodnika, 

je że li artysta pr.zed zabraniem  się do tw orzen ia 
musi kon ieczn ie zapoznać się ze sportem , to po 

co tych zawodników  obnażać z kosfjum ów  ką 

piętowych, czy spodenek k k k o ;ite ty tzt.ych ?

Zresztą chodzi o pewne granice. Uważam , że 

artyści tutaj przeszli granicę przy zw oitości i za 

pom nieli, że .to jest wystawa sportow a że te 

ich eksponaty w  pierwszymi rzędzie  służyć maja 

propagandzie kultury fizycznej, a pośredniczyć.

1 duchowej.

O dpow ie  m i ktoś, żc posągi bogów  greckich  tez 

są nagie  i nikt przeciw  temu nie protestuje. 

Tak. a le  w  Grecji inaczej pn-trzono na kwestję 

nagości w życiu  codz.ienmm. O we dawne posągi 
g re tk ii mają perspektyw ę wieków i wyttunia 

czenie innych perspektyw  Realizm  sztuki grec 

kie. przestał być d la nas realizm em  dnia dza 

siejszego Natom iast realizm  nagości dzisia j, rea 

listyczna propaganda nagości jest n ic na m ie j

SCO

M łodzież wytrzeszcza oczy na le go lizny, 
ale czy <um:e w  te j rea listycznej go liźn ic  dojrzeć 

coś w ięce j n iż nudymm — m ożna wątpić.

P rze jd źm y się teraz p o  wystaw ie. N a jw ięce j

eksponatów  wystaw iii N iem cy, b o  aż 65. Sztuka 

n iem iecka jesi ciekawa. N e są lo rzeczy cięż 

kostcawne, tak jak  n iek tóre pom niki, stojące na 

ulicach Berlma, lecz eksponaty m ające głębsze 

perspek tyw y i g łęboko ukrytą myśl. N a jb a r­

d zie j m i się podoba ł plakat „Sk i Lau fer”  : k ilka 

posągów. D oskonały jest rów n ież „S p ee rw erfer”  
dłuta Enckiego. Jest tu ruch. życie, pęd mło 
doś-ci i wysiłek.

Uoland ja  propagu je nie/In i trafn ie wodę i 

sporty p ływ ackie. Obraz „Schw iinm ayirun  Alsc 
na przedstlaiw ia nagą kob ietę, która .stoi nad wą 

ziu lk iem  pasemkiem wody. kob ieta jest na pier

wszym planie, wody jest mało, propagandy pły 

wacfwa rów nież mało. Jest to raczej akt pięk 

nej kob iety i nic pozalem .

Piękne i bngdzo bogate m ają ek'.|Kinaly W io  

si. W zrok  za irzym u je  p ływ ak  z ręczn ikiem  na 

ram ionach w yry ły  w szarobialy m marmurze, 

'ś sp a n ia łe  jest d z ie ło  De M lirchisa „S a ld o  eon 

1 asta“  .Są to trzy  fragm enty skoku o tyczce. 

F ragm enty są doskonale uchwycone, a ten z 

bronzu tyczkarz pokazuje jak  w łaśnie trzeba 

skakai. Jest 011 doskonaleni oazw ierciad len iem  

wysiłku człow ieka skaczącego 4 mtr. 85 cm.

Japończycy zasypali sw ó j paw ilon  szeregiem  

oryginalnych  drobiazgów  które kolort lem b iją  

w oczy. N ektóre akw are le  nic m ają nic wspólne 

go ze  sportem, ale isą b. ciekawe. Japonki w  swo 

ich ko lo row ych  aż do stóp spadających p iża ­

mach gra ją  w przestarzałe już w Europie „ jo -  

jo *  Mi(ę: jest rów n ież obrazek z Japońskiej 

,.ziin; : Japończycy jak  karzełk i z bajk i baw ią 

się w śnieżki.

1 lasagawa-Ycishioki w ystaw ił „RingCr-Chani 

pion'" Japończyk przedstaw ia zapaśnika. Tu łów  

nadm iern ie ro zw in ięty  trzym a się na wąttycli 

uginających się jak  paty ki nóżkach W rażen ie 

raczej ujem ne a nawet przykre, bfl takich lii 

dzi, tak ź le  zbudowanych nie można staw iać za 

w zór piękna sportow ego, a le  co k ra j to obyczaj.

Kanada przysłała ty lko 5 eksponatów . Prze 

piękne są m edale M ackenziego. Jeden z nieh 

przedstaw ia 4 atletów  biegnący: h rów nom ier 

nym k rok iem  a nad nimi jako. zwiastuny zw y 

cięstwa lecą trzy ptaki.

Łotw a reprezentu je styl, k tóry  budzi raczej 

obrzydzen ie  do sportu, n iż pociąg. Tc zęby wy 

stające u b iegaczy, te w yk rzyw ion e  twarze 1 nad 

m iern ie rozw in ięte n ręśn ie n ie zgadzają si< z 

duchem propagowane-go piękna fizycznego.

Państwo, a raczej kró lestw o ru letk i M onaco 

przyw iozło  do Berl-na obrazek  z meczu p ilkar 

skiego. N ie tra fia  1111 do pnzekonanla.

Austrja  wypadła szaro. M oc tych na.jrozmait 

szych obrazów , posągów , ale wszystko to... n itz  

byt.

Nareszcie jestem  w salonie polskim . D lacze 

go n ie  czuć tu poiskości? Jakieś obce wszystko 

m otywy Skąd one p izedostały s ię  do nasi Dla 

czego nie propagujem y swej ziem i i  tego 00 ma 

my, a koniecznie m am y wieczn e  m ałpować? 

fen  propagandow y paw ilon  musiałby krzyczeć  

o duchu narodow ym  p o lsk m . Tak i by i Skoczy 

las —  szkoda że  w tym  kierunku naroaow ym  

nie poszli nasi artyści. O poszczególnych  ekspc 

mitach nie będę pisał. W  każdym  bądź razie 

salon polsk iej sztuki sportow ej jest skromny , a 

„A t le ta "  O lgi N iewskiej, lo  jak iś p ro to tsp  c z ło ­

wieka.

Przep iękne są obrazy h jaeslada, Szweda, k tó 

ry dał dwa obrazk i zim y szwedzkiej. Na jednym  

jest ły żw iarz k tóry pędzi po zainarznię+em My 

szczącem  w słoneu jezio rze , a drugi, to oczy 

w iście zim a —  narty —  to k ró lestw o rozkoszy. 

Chce się patrzeć i patrzeć. Śnieg lśni tak cu 

dow n ie, a ien  szron w isi na drzewach, jak  kwia 

ty na gałązkach wisien czy jabłon i.

.Szwi.jcarja p iop agu jd  sw oje gó ry  i jeziorni. 

Najładn ie jsze są tutaj plakaty. W szystko jak 

ży we. P lakat Diągelmanna Aro.s 1 jest poprostsu 

znchęcający do ipoarózy, a przedstaw ia  ty lko je­

dną walizkę oblepioną flagam i wszystkich na 

rodów  świata. Przepiękne, pyszne są p lakaty o 

m otywach z in »j. 1

•Salonik „S iidafriika" jost spokojny. N ie ąrzy 

czy koloram i. N ilu  tu nie zw ycięża  i nie cie 

szy się Tak  jakby poszczególne postacie były 

pogrążone w  g łębok iem  zam yśleniu , w  ta jem ni 

czej m od litw ie  skierow anej do swych bogów. 

Charakterystyczna jest g łów ka M urzyna wyko 

r«|na przez Bensona. M urzyn ma otw arte usta 

wyluipiaisle warigi zdają sic coś m ów ić  ..

Czec.hoslowak L. Petri d a je  nam og> orouycżi 

ro/.miarów posąg zawodnika na starcie.

Ogółem  jest 721) eksponatów. P rzew a la  się 

[irzez. salony tłum ludzi, a ei k tórzy byli już 

na stadjonie o lim p ijsk im  tu mogą zestaw ić lu­

dzi żyw ych  na boisku z  ludźm i z bronzu.

JAROSŁAW NLECIEUCI.

WYGRANA’ Z ANGLJĄ
Wrarżenia. O czyw iście, że  m ogę pisać ty lko  

o wrażeniach, k tóre  i  tak są spóźnione ale cóż 

ja  tu biedny poradzę, kiedy le pociągi i sam olo 

ty  na lin ji Berpu— W iln o  są n iem ożliw e. Samo 

lot od la tu je  raz. ty lko w dzień i to o godzin ie 

15, a do  W iln a  sam olot leci następnego dnia ra 
no. T racę nawet strasznie i d latego smuci mię 
to spóźnienie bardzo.

N ie sm ućm y się jednak, a bądźm y dobre j

m yśi, bo o to  p iłkarze nasi wygra li mecz z 

Anglją i  to. jeszozt jak  w ygra li 5:4 Doaac trze 

ba, że ogólne w rażenie zepsuli. P row ad zili chłop 

cv nasi 5:1, ale pod kon iec załam ali się 1 nie 

m ogli dotrzym ać do końca. W  tym  właśnie okre 

sc załam ania Anglicy  wczepili naszym aż trzy 

bram ki i po wszystkiem.

W ygrać  mocz z An glją  to  ogrom ny sukces 

sportow y. Polska z Anglikam i gra ła  o fic ja ln ie

Odezci/a F e d jlnie
K oledzy! D z ień  1!) sierpnia jesl dniem żołnierza polsk iego . W  d: tu 

lym  całe  spo łeczeństw o  da w y raz  poczuc iu  solidarności oby w a l i j s k ie j  z 
naszą Siłą Zbrojną.

Całe społeczeństw o, jfJko arm ja  rezerwowa, jako zbrojny obóz Rze­
czypospolitej, święcić będzie dzień 15 sierpnia, jako dzień czynu zbro j­
nego.

Chwiila obecna wym aga naszej czujności. W ym aga  naszego zespole­
nia. W iem y, że Rzeczpospolita byt swój niepodległy zdobyła wysiłk iem 
i of-arą wszystkich współobywateli. W iem y , że Państyyo Polskie czerpie 
swą moc moralną, fizyczną i materjatną z całego społeczeństwa, społe­
czeństwa, które rozumie potrzeby Kraju i Jego zbrojnego ramienia.

W ódz  naczelny generał Rydz Śmigły, jako wykonawca wielkiego te­
stamentu największego oby watela, żołnierza i patrjoty, Marszalka Piłsud 
skiego, powiedział: że oczy nasz.e w inn j być zwrócone na armję, której 
re/f rwą są wszyscy obywatele Rzeczpospolitej.

My. byli wojskowi, w zyw am y organizacje społeczne, całe zorganizo­
wane i niezorganizowane społeczeństwo do jaknajliczniejszego udz.,ału w 
uroczystościach w  dniu 15 sierpn a bieżącego roku, zgodnie z programem, 
który będzie podany w  dniach najbliższych.

ZARZĄD  W O J E W Ó D Z K I EEDARACJl PZOO.
oraz z w ązki sfederowane:

Hijdorycizne.

1) Legjon istów ,

2) P. O. W ,

,'t! L eg jon is tów  Puławskich,
4) Żołnierzy I Polsk. Korpusu W schodn iego,

5) K an iow czyk ów  i Że ligow czyków
6) Syb iraków ,

7) Legjon istek .

8) Uczestników b. W ojskow ej Straży Kol .

Stanowe:
9) O sadników,
10) Inw alidów  W o jen n ych  B P „
11) E egji In w a lidów  W o j W o jsk  Polskich.
12) O ficerów  w  sl. sp„
11) Stów. u odo fic  przen. w st. sp. 

Rezerwowe:
14) O fice ró w  R ezerw y,
15) P od o fic e rów  Rezerw y,
16) Rezerw istów
17) Żydów , uczestn. walk o  n iepadl. Polsk i

p ierw szy raz 1 to  na stad jon ie o lim p ijsk im  w ów  

czas gdy chodzi o każdy punkt, o każdą atrze 

toną bram kę.

Przed m eczem  nikt praw ie n ie m iał żadnej 

absolutnie nadziei, że nasi zw yciężą, a le  już po 

p ierw szych  minut ach gry  okaza ło  się że nasi w 

ezei-wonyc-h koszulkach m e są najgorsi i  p rzy 

pew nej dozie  szczęścia m ogą spłatać niespo­

dziankę, tak też i stało się Serję rozpoczyna 

kap ita lny liood , a potem  to  już posypa ły  się 

b ram ki jedna za drugą.

Robiło- wrażen ie, że każdy z graczy naszych 

ma cztery nogi Byt zawsze przy piłce, a le  mo 

że jeszcze nieco za pow o ln i, m oże inniej zdecy 

dow ani od Anglików , ale z.a to bardzie j genłel 

menscy To  angielskie fa ir  pley p rzeszło  zdaje 

się do tradycji. Angl cy gra li poprosru brutalnie. 

Kopali naszych graczy. K ilk _  szturchaócow po 

rządnych o trzym a ł Martyna, a i na Albańskiego 

b y ł n ie jeden  zamach. Całe szczęście, że obeszło 

się bez wypadków-. An g licy  pod kon iec meczu 

wy łazili ze  skóry żeby ty lko  w ygrać ’, ale ruc nie 

p om og ł*  i #j:|i f  •?!

Zapewne gdy się Londyn  dow iedzia ł, że P o l 
ska wygrała, że  ta jedenastka go lonych  gentel 

m enów przerżnęła mecz, <to go tow i są ich nie 

wpuścić do  kraju, bo przecież pałkr nożna to 

narodow y sport Anglji. Ludzie tam szaleją za 

piłką. Anglicy  uw-ażają, że A n g lją  jest kolebką 

sportu p iłkarsk iego  na świecie. N ie  trzeba im 

się dorwić. Są zarozum iali, ale to jeszczp nie 

znarzy żeby m ieli kon ieczn ie w ygryw ać. To też 
tak jak  sensacją zakończył się mecz N orw egja  

— N iem ry  2;0. to tak teraz An gija  musiała chcąc 

nie chcąc zejść z boiska z pochyloną głową.

Na mdczu b y ło  goTąco jak  na rów n iku  M> 

wszyscy P o la cy  k rzycze liśm y w  n iebogłosy. An 

g licy  narazie m ilczeli, ale potem  5 oni zaczęłi 

ryczeć. P rzez cały w ięc czas zaw odów  publicz 

ność brata bozjiośredni udział w me -zu. Na try 

bunie p o jaw iła  się nawet polska flaga którą 
wym ach iwano. Bram karz angielsk: padał jak

ivloda. a zam iast n iego  p iłk i łapała siatka. W ó w  

czas zryw ała  się burza, istnia ort;ja okrzyków .

Soicam i naszeiiii nie targała Dagodja. N ie  po 

trzebow aliśm y patrzeć na k lęsk ' " narażać się 
na kom prom itację. Byt lo w ielk i, bardzo wielki 

mecz, który op łacił się sow icie.

(Dokończenie na str. 6 -e j)
JA R O S ŁA W  N IE C IE C K I.
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i i m  i i i  l i m  - w i l i i  P o l
W  dn. 10 ta i .  odbyła się kon ferencja  

prasowa, na k tóre j p. nacz Rakow sk i z ga 
binetu m in istra skarbu p o in lo m a w a ł zebra 
nych o aktualnych problem ach iinansow o- 
gospndarrzyrh  Polski.

N a d w y ż k a .
P ierw sze  4 m iesiące roku budżetow ego ble 

źącego zam knięte zosta ły  nadw yżką w  k w oele
1.8 niHj zło tych . C yfra  ta nabiera w łaściw ego 
znaczen ia wów czas, gdy zestaw i się jq  z kwota
105.8 m ilj. zł deficytu  w tym  samy .a okresie  
(uw ieo ień— lip iec ) r. ub.

O siągn ięcie rów n ow ag! budżetow ej aiznue na 
le ży  za o b ja w  w ysoce dodatn i naszej sytuacji 
gospodarczej. Skończyło  nie p rze.lew szystk iem  
tow arzyszące ubiegłym  rokresom budżetow ym  
ustaw iczne poszukiw an ie p rzez skarb  państwa 
kredytu  na rynku, na pok ryw an ie  n iedoborów  
skarbow ych

Pod w p ływ em  przestrzegany cli zarządzeń osz 
czę.fnościow yeli w ydatk i budżetow e w  pierw 
Rzym k w arta le  b r. budżetow ego  zm n ie jszy ły  
się w  porów nan iu  z r ub o 5 7 procent,

W ZR O ST  DO CH O DÓ W
Jesl to jednak  n ie ly iko  uzietem  po lityk ! oszezę 

(h iośełow cj 1 'iiicu jc na nią rów n ież pew ien zaz 
naeza jąey sle w  osła łn leh  m iesigeaeb wzrost 
doebodów  skarbowye,'i. opa rty  o  w zrasta jący 

-dochód społeczny. Chodzi tu n icty lk o  o  ten 
wzrost dochodu, k tóry  jest następstwem  w pro  
wadzenia specja ln ego  podatku od  uposażeń o raz 
dokonanych zm ian w  podatku dochodow ym . 
R ów n ież n iek tóre  inne. n iepodw yższone. a na 
wet w  ska li obn iżone podatki, poczyna ją  wyka 
zyw ać  tendencję zw yżkow i), eo jest bardzo 
charakterystycznym  w skaźn ik iem  popraw y sy 
lu ac ji o gó ln e j Tendencja  la  p rze jaw iać  się po 
częła pod kon iee p ierw szego  kw artału  aheci-cgo 
roku budżetowego, a w m iesiącu lipeu w ysią  
p iła zu pełn ie  w yraźn ie .

W  tym  okres ie  'wpływy z .podatków potrąci 
nieb n a jbard zie j eharakterystyczm e d la oceny 
sytuacji w ykazu ją  jeszcze  wzrost stosunkow o 
g A ią j I M d H B B M B B H B H B f lB B B H R H B B H i

.(.Dokończenie ze i t r .  5 -ej)

W yn ik  tego meczu 5:4 op łacił koszt wysłania 

c a h j ekspedycji o lim p ijsk ie j, bo p iłkarze do 

brze zapracow ali n ictylko na siebie, a le  i na 

łych k tórzy  pop rzegryw a li sw o je  konkurencje

W y  sportow cy w ileńscy m ożecie mi zazdroś 

cić tego p ięknego meczu, a le  nic zazdrośćcie  mi 

tych nadszarpanych n erw ów , bo te 90 minut 

g iy  to cały wćek. .Myślałem, że osiw ie ję , a nie- 

ty lko ja  ibo i m oi znajom i z k tórym i natyeh- 

miasr dzieliłem  się w rażen iam i, p a trzy li w  lu­

sterka czv czasam i w łosy  ich n ie zm ien iły ko 

toru.

Po la cy  gra li p ierw szorzędn ie  nie d latego, że 

w egra ii, a le  n aogó ł rob ili w rażen ie  dodatnie. 

N iezłi b y ło  zgranie, a c<, n a jw ażn ie jsze  było  w>i 
dać my-śl i  czuć zapał.

B y ły  m om enty, w których zdaw ało się że 

zw yc ięs tw o  zostanie nain wydarte, bo Anglicy  
pod kon iec meczu zaczęli m ieć przewagę, a wy 

starczy pow iedzieć, że w przeciągu 7 lniiiud 

p o tra fili strzelić, aż trzy  bram ki Nasz A lb ań ­

ski w a lczy ł jak  lew  B ron ił wszystkich piłek, a 

nie b y ły  to piłki, a bom by które padały z k il 

ku kroków .

Po każdej zdoby te j bram ce następowała mi 

ła scena rozoalowy wania się kolegów . Padali

n ieznaczny, w yraża jący  się kw otą przeszło I 
m ilj. zł

Obra/./en zm ien ia sic dośi zasadiucizo w nile 
sięeu lipcu. W  tym  m iesiącu w porów naniu  z 
lipeein  r  ub. w p łaty m on opo lów  1 przedsię­
b iorstw . k tóre rozk łada ją  się za zw ycza j mer.'* 
w nam iern ic, są m n iejsze na ok o ło  7,9 m ilj zł., 
i>i to miast mamy już w yraźn y  wzrost w  podat 
kaeh pośrednich i bezpośrednich

T e  pom yślne o b ja w y  nie naznaczają o ezyw l 
ście. aby m ożna w ezem kolw lek  osłab ić dotyeti 
czasow ą politykę oszczędności budżetowych . —  
Budżet musi być i nadal zrów n ow ażon y , a w ięc 
musi być ■wykonywany z. .pogłębiająrcm  sic po 
czuciem  oszczędności.

PROJEKT NOWI GO BI 1)ŻI TU.
Pod tom hasłem ustalany jest now y budżet 

na r. 1947— 38. O kazało się, że  trzeba bądź to 
urealnić w  budżecie n ick tu ie w p ływ y , a w ięc 
pom nie jszyć  je, bądź też podw yższyć  n iek tóre 
wydatk i, k tóre zostały zaprellm in ow an e zbyt 
nisko i u trzym an ie ieli na tym  niskim  poziom ie  
b y łob y  szkodą społeczną. 'Mowy budżet, podoh 
u le jak  obecnie, będzie  rów n ow ażon y . P race 
nad n ow ym  budżetem  zosta ły w r b. p rzyśp ie 
szone l trw a ją  już od  tygodn i.

UKZĘDY SKARBOWE A PŁATNICY.
W  parne z lem i pracam i bu.l/etowem l 1- 

dzie akc ja  m in isterstwa skarbu, zm ierza jąca  do 
ułożenia wlasclw yeh stosunków  m iędzy  urzęda 
m i skarbow ym i a p łatn ikam i podatków . M ini 
Sterstwo czuw a nad tem, aby tępić w szelk ie  wy­
bujałości loka lne w poiit_.ee skarbow o-podntko. 
wej. z  d rug ie j zaś strony mu.sl przestrzegać rów  
n ic i zasady jedn ak ow ego  trak tow an ia  wszyst­
kich płatników .

PRZYJMWANTE ZIEMI ZA ZALEG  
LOSCE

Ministerstw ;> skarbu zw róc iło  się ni. in. 
uwagę na zagadn ien ie wykonania ustawy o  
p rze jm ow an iu  ziem i na za ieg łe  należności skar 
bo we

soibie w ram iona i c ieszyli . jak  dzieci, a wv 

ohniżirm  sobie jak  ucieszyli się nasi rodacy w 

kraju, gdy posłyszeli wynik  meczu na korzyść 

Polsk i

Grać teraz la;<lziemy z Peru, a będzie to m ecz 

jeszcze ciekawszy, bo tjpru j*<* dogryw ce poko 

nato Austrję. Na meczu tymi działy się mesami, 

w i-te sceny'. T o  liy ła  rozpacz Airslrjakówf : N’ :?in 
eów. k tórzy  ipo przcgranyiin meczu z N orw eg ją  

nie m ie li’ nie. innego do Toboty jaik^ fa w o ry zo ­

wać Austrjaków . T eraz gdy im prezy lekkoa ile  

tccznc dob iegły  już końca, na afisz w lazła pił 

ka nożna, która nie wątpi w ie  tak jak rekordy 

Owensa potra fi ze lek tryzow ać tysiące widzów-, 

k tó rzy  codzienn ie zb ierać sic będą na bouskn, 

aż do podania ostatecznego wyniku, ogłaszają 
cego m istrza Igrzysk  O lim pijsk ich . Peruw ianie 

pod w iek i w zglę ilam i różn ą się od  nas stylem  
gry ale je że li dobrze pójdzie , lo wtorkow-y 

ruecZ pow inn iśm y wygrać. O czyw iśc ie  jeżeli na 

sza jedncstlka zagra tak dobrze  jak A n d  ją

DZIESIĘCIGBÓJ
W  d iw i l i  gdy do bram ki angie lsk ie j padały 

goale. na głów nym  stad jon ie m ęczył się P ław  

ezyk . kończąc ciężką robotę w  d/i c-sięei uboju. 

Była to rzeczyw iście  ciężka rdbotn, ob fitu jąca  

w m oc n ijrozinaitszych  tragedy j sportow ych  i 

sensacyj. Ł o t f w  Jlimza. k tóry w Los Angeles

Gelem należytego  w yzyskan ia  uprawnień, za 
wartych w- iznoweltziiwunem w  te j spraw ie  roz 
porządzeniu , o ra z  w  dążeniu do ściągnięcia m oż 
liw it n a jw ięk sze j kw oty za leg łości podatko­
wych m inisterstwu skarbu w yda ło  ostatnio 
okó ln ik , w który in poleca w ładzom  st a rbow ym  
przystąpien ie do opracow an ia  odpow iedn ich  
wnlasków W myśl tego okó ln ika , postępowa 
nie o  p rze jęc ie  gruntów  w in n o  być  wszczęte 
p rzedew szystk iem  <w stosunku do p liiln ików  jaw 
n ej zte j w o li o ra z  tyeb . k tórych  należności za 
legie  pnzekrac-zają con a jm n ie j trzyk ro tn ie  doko 
usnę dla nieb na r. 1935— 36 w ym iary , a któ 
rzy jednocześn ie za lega ją  z opłatą b ieżących na 
leżnośct poautkowyeh.

W śród  innych zagadnień, nad k tórem i mini 
sterstwo pracuje, podkreślić  na leży

PRZYGOTOWANIA CZTEROLK1 ME 
GO P L A N U  INY\ ESTYł YJNEGO.

o raz w  je go  ramach —  szezegó low e 
go  planu na rok  1937. Pracr te p row adzone są 
u iezitleżn ie od w zm ożon ego  tem pa prac nad 
w ykonyw an iem  planu tegorocznego.

W idoczn ym  rezu lta iem  tegoroczn ej akc ji ro 
bót publicznych  t Inwestyey j jest zm niejszen ie 
się stanu zare jes trow an ego  bezrobocia  o  oko ło  
210 tys. w porów nan iu  z m aksym alną cy frą  
zarejestrow anych  bezrobotnych  w  poez u ta r li  
maren hr. R ów n ież w  porów naniu  z rok iem  ub. 
b ezrobocia  na 1 sierpn ia zm n ie jszy ło  się

Co s ię tyczy now ego  planu in w e s ty c j i^ ‘go. 
tu na podstaw ie  opracow an ych  już m oter*.łów  
p rze z  poszczegó lne m in isterstwa s|*oi>z.jdzoue 
bedą szczegó łow e w ykazy  robót p ro jek tow a­
nych w  każdym  z resortów . Po  o trzym an iu  tych 
rnaterja łów  kom itet eku iiom iezny ustali ogó lny 
plan, .harm onizu jąc z soDą poszczególne p ro ­
jek tow an e  inwestycje.

Pon iew aż sfinansowanie cztero letn iego  planu 
in w estycy jn ego  n ależeć b ęd zie  do zuuuń m ini 
sterstwa skarbu, w  m in isterstw ie tem —• w ra 
innch gabinetu m in istra —  scen tra lizow any zo 
Stały prace p rzygo tow aw cze  nad ustaleniem 
tego planu.

M iniWHi n a sawMo a iM M

m ógł zająć druge miejsce, u odpadł im skoku o 

tyczce, teraz zrezygn ow ał z da lszej w a lk i już 

w  p ierw szym  dniu. m ając fatalne wynik i. <— t

P ław czyk .

P ław czyk  za ją t 9 m iejsce. tJo dziesięcroboju  n ig 

dy  nie m ożna zgłaszać jednego  tytko zaw odni 
ka Szkoda, że n ie  startow ał Gierutto, M iałby 

b ezw zg lędn ie  dobre  m iejsce.

N iespodziankę spraw ił zupełn ie nieznany u 

nas Karaś, k tóry  w  b ron i m a łoka lib row e j w y 

strzelał m edal dla Polsk i Nazw isko Karasia 

-spotykane b y ło  dotychczas ty lk o  w piłce noż 

nej, ale ten z p iłk i Karaś, ju ż daw no się skon 
czyj.

d z i e n n i k a r s k i  z a k ł a d
YV lo ży  dzienn ikarsk iej kilku łudzi trudnią 

cy-cb się pisaniem poszło o zakład, że zapalą 

pap ieros od  ogn ia  ze  zniczu . Co za  bezczelna 

p ro fanacja  tego św iętego ogn ia. Jestem  g łęboko 

przekonany, że im się to n ie  uda, ale jak  wo 

gó le  m ożna zakładać o takie rzeczy- B iorę to 

racze j na żart, bo kto jak  .to, a le dzienn ikarze 

powiem i szanować sym bol w ieczności, a jeże li 

zabraknie którem uś zapałki, to z przyjen inoś 
eią .służę własną.

JA Ił ONł AW  NTFGIFGKI

AW ANSE ZA  MED ALE OLIM IM INKIE
Por. I fandrick k tóry w ygrał p ięc iobó j nowo 

czosny. o trzym ał nom inację ua kapitana. Podob 
ny fos spotikał Józefa Maniger, zdobyw cy złotego
ta radni n w dźw igan iu  ciężaru w, byt om dotyeli
czais m ałym  urzędnilkiem podatkow ym  w małem 
bawąnskiein iniasteeziku. Po sw ojem  zw yc ięs t­
w ie oilimp i jakiem, został „p ro m o w a n y " na znać; 
nie w yższe stanowiisko. Jest to już trzeci podoił 
n y  yyypadek.

GIM NAZJUM  Z W O L N IO N E  OD ZAJĘĆ, 
BO W Y C H O W A W C A  Z D O B Y Ł  M EDAL

Niem iec Stoeok, zw yc ięzca  odiimip'jski w osz 
czepie, jest x  za.wodn w ychow aw cą szkolnym  w
szkole im. Goethego w  W ilm ersd orf. Z o k a z ji
lego  zw ycięstw a d y rek to r  wspommaainej szkołę 
zarządził d la całej m łodz ieży  s w o je j uczelni 
d z:eń w o ln y  oid zajęć

W YBRZEŻE POLSKIE
—  L IN  JA G D Y N IA  —  KOPK.NH IG A . 1) j urz.ę 

du m orskiego zgłoszona została przez polską 
agencję morską nową tinja okrętow a, utrzymu 
jąca regularną ko-niunikncję w odstępach 2-tygo 
dn iow ych  m iędzy Gdynię, Gdańskiem  i Kopen 
hrtgą. Na odcinku tym  kursować będzie polsl.i 
m otorow iec  „P io n ie r  1", należący do toyyar/.y 
s iw a okrętow ego  ..P ion ier' w Gdyni. N a jb liższe  
o d ja zd y  statku z Gdyni p rzew id ziane  są w na 
stępu jących  term inach : 15 sierpnia, 26 sierpnia 
) 9 ; 23 września.

L I T W A

D YM IS JA  D Y P L O M A T Y  Ilt .S Z P A N S k ll GO.
D otychczasow y charge d ‘a fia ires  hiszpański w 
L itw ie  de E ncio  zakom u n ikow a ł Min. Spraw 
ż.agian icznych  L itw y  St. Ł o z ira jt : -ow i, że skta 
da sw ó j urząd ze względu na stan rzeczy w  Hi 
szpanji.

—  EMIGRAC JA ROSJAN DO P A R A G W A J E
W tych dniach w yjechała  z K ow n a do Paragwy. 
ju  ostatnia grupa em igrantów  rusy-jskich w licz 
hie 11(> osoh R osjan ie pojec lia li do Paragw aiu  
na koszt rządu litew sk iego

—  GZLO.NEK P A R L A M E N T L  ANG1! t.SK lK - 
„ O  W K O W N IF  P rzyb y ł do Kow na członek 
parlam entu angie lsk iego sir Park  G ofl. Jesl to 
ju ż p iąta jego  w izyta w L itw ie  Na stacji spoi 
kał gościa sekri iarz Min Spraw Zagr. KajriiU 
szfis. Gość ma zabaw ie w  L itw ie  k ilka dni.

Światowa kronika 
gospodarcza

P O L S K A
— W / R O S T  S PO źD G IA  C U K filł  M C ZE R W G U .

W  czerwcu spożycie  cukru w  Polsce w yniosło 
340,5 tys. q  (wart. cukru surow ego) wobec 
250,1 tys. q  w  tym  sam ym  m iesiącu r. uf* 
W  m iesiącu spraw ozdaw czym  eksport cukru za 
gran icę był m niejszy, n iż p rzed  rokiem  i wy­
nosił 76,8 tys. q  wobec 131,2 tys. q. W  zw iązku  
ze w zrostem  konsum ejj cukru w  Polsce ujaw­
n ia jącym  się od  początku  b. r.. zapasy tego 
artykułu m ają tendencję m alejącą. W  dniu 1 
lipca zapasy cukru wyniosły- 1,796,2 tys. q w o ­
bec t,921.4 tvs, q przed rokiem .

—  W Z R O S T  P R Z E W O Z Ó W  K O L E J O W Y C H  
V\ C Z E R W C E  P rzew ozy  k ile jo  we (hand low e) 
w czerwcu b . r. b y ły  w yższe niż przed rokiem  
o  7,5°/o. P rzec ię tn y  dzienny naładunek w zrósł 
w czerwcu b. r. w  porów nan iu  z tym  sam ym  
m iesiącem  r. liii. na js iln ie j w  następujących 
grupach tow arow ych : mąka i kasza (22 7?/o), 
sól (19,9°/o), cukier (18‘9°/o), zw ierzę ta  i p tac­
two (42,1°/o), d rzew o (16.8°/'o), naw ozy sztuczne 
(70°/o), rudy oraz surowce dla przem ysłu fab 
rycznego  (29,4°/o), p rodukty p rzem ysłow e 
,39,1%)

W Ł O C H Y

— D O S K O N A Ł A  K O N J U N K T U R A  D L A  O W O  
C Ó W  W Ł O S K IC H . Podobn ie  jak  w d zia le  tu ry ­
styki, W łoch y  p rzeżyw a ją  w  chw ili obecnej 
dość pom yślną konjunkturę, przedew szystk iem  
w zw iązku  z drożyzną , brak iem  ułatw ień i na­
wet pew nem i zam ieszkam i we F ran cji —  tak 
j ua odcinku ck-portu  ow oców  kon junktura dla 
eksportu w łosk iego  jest św ietna Sv zw iązku  z 
rh w ilow em  w yelim in ow an iem  innych  eksporte­
rów , Istotnie, g łów n e państwa konkurencyjne, 
a w ięc Palestyna i H iszpan ja są terenem  tak po 
w ażnych  zam ieszek, że musiano pow ażn ie  zre 
dukować, albo w o gó le  zaw iesić  w yw óz owoców 
Ostatnie w ydarzen ia  w  G recji rów n ież n ie sprzv 
jnją eksportow i z tego kraju . T o  też ow oce  
w fosk ie są poszukiw ane na wszystkich  rynkach 
zagranicznych  i eksport ich w zm aga się z każ 
dym  dniem W ł isk ie sfery hand low e m ają m. 
in. in fom a c je  z Londynu, że tam tejsze zakłady 
gastronom iczne u żyw a ją  praw ie w y łączn ie  ow o  
cow- w łosk ich.

A M E R Y K A
—  P O PR A W  A K O N J U N K T E R Y  W  STA 

NACH  ZJE D N O C ZO N YC H  p oczyn iła  w ciągu 
p ierw szego półrocza br. dalsze postępy ua ró ż ­
nych odcinkach. R ozm iary  te j p op raw y widucz 
ue są z następu jącego zestaw ien ia : W yd z ie lon e  
dywidendy- osiągnęły w- p ierw szem  półroczu br. 
sumę 1,66 m ilja rd ów  dola rów , wobec 1,88 m.l 
jard  w  poprzedn im  roku, now e em isje  w yn ios ły  
2.89 w obec 1 47 m illjardów, w ytw órczość  p rze ­
m ysłu sta low ego i że laznego w  p o łow ic  bm 
osiągnęła p oz iom  71% zdolności w ytwórcze,' wo 
hec 43,5% przed rok iem  spożycie kauczuku su 
rowt-go podn iosło  się do 283 tys. ton wobec 
256 tys ton ; produ kcja  sam ochodów  dostła do 
2,59 w obec 2,20 m ilj. w ozów ; liczba upadłości 
.spadła do &.400.

B ieg w ygran y przez Fina Hóckcrta. P raw adzi narazie  Japończyk Murakoso — Am erykanin  
Lach  zasłania p rzyszłego  zw ycięzcę  Hóckcrta . Następnie w idzim y dw óch  pozostałych  Ze sław 

nej tró jk i F in ów  Lahtinuna i Salm inena —  Następnie Johnson iSzw ecja ).

Wygrana z Anglią
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w m am um

Wieści z Nadbałlykl
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R e f o r m a  r o ln a  w  i d ń s t w a c l i  j a R y c k i c h
O statn io  w  Polsce zagadnien ie re fo rm y  ro i 

mej e ta lo  się znów  aktualne. N a  łamach .prasy 

różn ych  odc ien i żyrwo się dyskutu je tę sprawę. 

N a leża łob y  się w ięc  zapoznać, jak  sprawa ta 

.została rozwiązalna w  państwach Bałtyckich. Re 

fom uę rolna w  tych państwach p rzeprow adzon o 

z w iększą starannością niż tego należy się spo 

dziew ać w  Po lsce  na terenach wschodnich, a to. 

z  tych w zg lędów , że tam w iększe jposiadłości by 

ł y  p rzew aż nie w  rękach obcych  elem entów , w 

Po ls ce  zaś w id z im y  całk iem  odw rotn e  zjaw isko. 

W ie lk ie  gospodarstw a rolne zn a jdu ją  się w  rę- 

t a c i  Polaków  W' pa.istwacli Raltyck ich  za leża 

ło  na osłab ieniu  i lem entów  obcych, posiadają 

-cych w ie lk ie  gospodarstwa rolne, w  Polsce z as 

odw ro tn i:, p rzeciw n icy  re fo rm y operu ją argu 

m entam i obrony polskości na wschodzie.

Sc ziem ian ie nic są o sto ją  kultury i ośw iaty, 

•wykazuje rzeczyw istość, kudnosc gd zie  przew a 

ta ją  średnie gospodarstw a rolne, sto i na znacz 

n ie  w yższym  poz iom ie  kulturalnym , n iż bez roi 

n i, m ieszkający obok  „dw orów  “ Z iem ian ie nie 

aosta leczn ie w yw iązu ją  się ze sw ych  zadań przo 

dow n ictw a społecznego i wskutek tego nie da 

3ię obron ie obecnego stanu ooduDadlych : nie- 

rentu jąeych się w iclk .ch gospodarstw  ro lnych  o- 

c a z  wytłum aczyć, że rozw iązan ie  i usunięcie nę 

<łzy bezro lnych  w  d rodze re ło rm y rolnej nie 

ma sensu.

Że to  m a sens w ykazu je  p rzyk ład  państw hal 

lycaich.

Na L itw ie  re form ę rolną rozpoczęto z dniem 

p rzy ję c ia  przez Tarybę P ań stw ow ą dn. 20 czerw  

■ a 1910 roku uchwały o  obdzie len iu  ochotników 

w o jskow ych  ziem ią, z zaznaczeniem , ż e  w yso ­

k ość  i sposób w ynagrodzen ia  dla b y łych  właści 
-cieli, k tó rych  z iem ia  uległa p arcelacji, ustali 

.'Sejm Ustawodawczy W yn agrodzen ie  za ziem ię 

m ia ło  być ustalone w c-d 1 ug średnich cen na zie 

m ię  w  latach 1010— 1014, uw zględn ia jąc jakość 

z iem i, wartość zaoudo-wai (o  cle p od lega ją  re 

fo rm ie ) o ra z  jakość uprawy i położen ie danego 

ncrenu

R yłym  w łaścicie lom  w ie lk ich  gospodarstw  
"a ln ych  pozostaw ion o  po 80 hek tarów  ziem i 

> ra z z nudynkam . a w  rontu 1930 normę tę 

zw ięk szon o  d o  150 ha R efo rm ie  ro lnej uaio 

miast n ie  pod legały  gospodarstwa, uznane przez 

państwo za tak zw an e ..w zorow e". R ów n ież 

:p rzez re fo rm ę rolną został p rzew id ziany  zw rot 

ziem  hyłym  w łaścicie lom , k tórym  zotslała ona 

zabrana w  r. 1861.

R e fo rm ie  roJnej ogołem  pod legało  29,82°/n 

ilego oLezaru L itw y  (w licza jąc  w  to  lasy), co 

■wynosi 1.670 ty*, hektarów .

W ysokość . sposób w ynagrodzenia w laścicie 

lom  za ziem ię, p od lega jącą  re fo rm ie  ro ln e j uch 

w a l ił st-jm ns t a w odo we z y . ż a  1 ha ziem i ornej 
w ynagrodzen ie  m ia ło  wynosić 480 złotych, za 

1 b a  lasu —  120 zt. i m ia ło być  uiszczone 3 pro 

-centc »*emi pap  eram i w nrtosciowem  , gw aranto 

wanem i przez państwo, w  przeciągu  36 lat. P o ­

n iew aż ów czesn y  złaty litew sk i b y ł opa rty  na 

m arce n iem ieckie j, k tóre j wartość nasttutek in 

Hacj'. znaczn ie spadla i ustalenie w ynagrodzenia 

w y ra żo n e  w zło tych  straciło  sw ó j p ierw otn y 
sens, w ob ec  tego uchwala ta  nie weszła w  ży ­

cie. W  spraw ie w ynagrodzenia w r. 1928 Zarząd 

IKeform y R o ln e j sporządzi! p ro jek t dla ustawy, 

z  w ydan iem  k tóre j Rada Państwa "wlokala.

Z tycn  w zględów  dn. 16 kw ietn ia  1930 r. zo 

stai uzupełn iony p a ra gra f 59 ustawy o  re fo rm ,e  

troHnej W ed łu g tego uzupełnienia zezw o lon o  w 
pojedynczych  wypadkach  w ypłacać odszkodo 

w on ie  p o  iporozum.eniu się i uzgodnieniu z każ 

d ym  w łaścicie lem  z osobna

Um ow ę uskuteczniać m ógł z w łaścicielem  tył 

k o  m in ister roln ictwa, a następnie każda taka 

u m ow f (musiała byt' potw ierdzona przez gurćnet 

M in is trów .

Uzupełnienie ustawy o  re fo rm ie  ro lnej dało 

m ożliw ość  wynagradzać za zienTę, podlegającą 

re fo rm  e ro lnej, lasam i (d rzew em ), ziem ią  oraz 

go tjw k ą . W  p rak tyce  wynagradzano ty iko  w  
njtturze t. j  z iem ią  lub drzewem . W  pojeth  ń 

czych wypadkach .Departament Lasów  godzi! 

się sam sp ien iężać las, t. j. sprzedać go ro iir -  

kon a uzyskaną kw otę w ypłaca ! hylem u wlaś 

cic.ietowi. Średn io w  L itw ie  za iziemię zabraną 

do parcelacji p łacono ipiąią część je j wartości.

Za 100 ha w yw łaszczonej ziem i, w zględn ie  la 
su. zezwalano w łaśc ic ie low i w y rą b ie  1 ha lasu,

P i zeprow adzen ie re fo rm y rolne j w p ierw  

szycli łatach istnienia państwa litew sk iego za 

c ią ży ło  na życiu  gospodarczi nu ham ując jego  
rozw ó j.

W  Ciągu 8 lat, licząc  od  roku 1920 w I.itw ie  

.pow itało 26.908 nowych  gospodarstw  rolnych, 

Które zostały zw o ln ion e  na p rzeciąg .> p t  od  

w szelk ich  c iężarów  na rzecz państwa, prócz te

P rzyp om n ia ł m i się |eden z punktów  ankie 

ty rozp isanej p rzed  k ilk o m a  m iesiącam i 

przez B iu ro  S m d jów  P. R. M ianow icie  punki, 

dotyczący  oceny ogó ln e j program u. Czy uważa 

się go za .dobry, średni c zy  zły. —  Przypom niał 

m i się dlatego, że  teraz d op iero  dostrzegłem  

ryzyko odpow iedzi W szak  w sąd -ie  słuchacza 

o  program ie nom inu je  zawsze jak ieś uczucie, do 
znane ostatni cm i wypadkam i, spow odow ane je ­

dną jakąś em ocją , czy  zadrażnieniem . Trudno 

odm ów ić ’ p rogram ow i stopnia conajnnniej dosta 

tecznego. Są momenty gdy jesteśmy skłonni 

chwalić bez zastrzeżeń. A le  trwa to  do  chw ili, 

gdy ja/kas p laga się nie rozpanoszy i jak  ta 

p rzys łow iow a  k row a, która data w  auro m leka 

od  jedn ego  udoju, naraz kopnie i wybija  w szy 

stko.

Oto m am y do  zanotowania w radjo plagę, 

plagę, k tó re j na im ię GalLs. Dla b liższego  w y jaś  

n iem a podam n o w y  spec od wszelk iego rodza ju  

w yw iadów . A  w ęc: w yw iad y  z jąka jącym i się 

in żyn ieram i (w yw iad y  techniczne), z członkam i 

akadem ji literatury (w yw iady literack ie), z n w  

stam: (im aginacyjne c zy li teatr w yob ra źn i) i t. 

d. i t d. Sypie s ię to, jak  z rogu obfitości. A  
kto w .e jak ie  n ow e rod za je  w yw iadów  przyn ie­

sie nani na jb liższa  przyszłość N ajgorsza jed 
liak, ż e  n iebezp ieczeństwo nadchodzi n ieoczek i 

wan ic B o  Galis jest lotnym  reporterem , g n s u  

je  w  sam ochodzie transm isyjnym , jest wszędzie

—  Nie. Chyba n ie p o ło  K u p ion o  sam ochód 

transm isyjny żebv zamęczać słuchaczy brednia 

m i jak iegoś m egalom ana. I n ie p o ło  z a in ic jo w a  

no  ten pożyteczny cyk l w ęd rów ek  m ik ro fo n u , 

żeby obrzydzać słuchaczom  wszelk .e transm isje 

7. żye ia .

P ro fit  d la  radja jesi ten, że pragnąc dać stu 

chaczom  atrakcyjne audycje z życia —  zyskuje 

sobie n ieprzychylne opin je, k tóre rzucają ckm 

na w ie le  innych.

A tm osferę rozjaśn ia ją  reportaże z o lin ip jady. 

D obrze się stało, że większość audycyj olLaspi , 

skicli obsadzono T ro jan ow sk im  i że  w  ważnych

go rząd  wydał na rzecz tych gospodarstv 27 

m iłjon ów  litó w  (1 łłt. —  80 g r ) ,  na jedno gos 

podarslw o w ypadło  w ięc po  2.300 litów . F u n ­

dusz ten b y ł przeznaczony na zakupienie inv en 

tarza, w ystaw ien ie potrzebnych  zabudowań 1 t 

d. Obecnie w  L itw ie  przeważa typ aospodarst 
wa średniego, pozostałości zaś duże stanowią 

zalpdw ie 0,6°/o ilości wszystkich gospodarstw 

rolnych.

W  Lston j: i Ł o tw ie  re fo rm ę ro lną  p rzep r i 

wadzono na tych samych zasadach co i w  Lit 

wie, z tą ty lk o  różn icą, że w  tych państwa t i  

ustawa n ie przew idu je  norm y ziem i, która ma 

być izosiawkma (w  L itw ie  począ tkow o 80 a na 
stępnie 150 ha) : da je  praw o dawnym  wiaścic.e 

lom  odkup ien ia ziem i, jak  i  innym  ro ln ikom . 

P rócz  tego  w  ty cli państwach (specja ln ie w  E- 

ston ji) było  dużo co ln ikó  w -dzierżaw ców , k tórzy  

d z ie rżaw ili ziem ię od  czasów  pańszczyzny i ci, 

a z ię ld  re fon iie  ro lnej, s ia li się w łaścicie lam i 

d z ie rża w ion e j ziem i. Za ob ję tą  re fo rm ą rolną zie  

m ię wynagradzano różn ie. W Ł o tw ie  w-ywlasz 

czono ziem ię bez wykupu jednakże n ie jest- to 

jeszcze ostateczna decyzja  rządu. D latego też 

m ożna liczyć, że w  przyszłości będą płacie od

rozgryw kach  on  w łaśn ie  stal p rzy  m ik io lon ie , 

hi. mimo-, że dosta ło  m a się ju ż od  prasy (1KG 

atakow ało  go  gw a łtow n ie ). T ro jan ow sk i nk  

przestaje być reporterem  w ysok iej k lasy, o  dn 

żym  nerwic- spostrzegawczości i zdolności pod 

chw ytvw an ia  obrazu  „n a  go rą co  Zachłysnął 

się n ieraz, to prawda. Ale czyż. tak  trudno uw ic 

rzyć, żc b y ło  czem  s ię  zachłysnąć, ż c  inny stra­

ciłby g łow ę  (jak  to  się ju ż zdarzyło  poucz as 

transm isji ze szpad, c zy  f lo re tów ).

W szak  p raw dz iw ie j wypada potkn ięcie  słow­

ne niż oschła poprawność. A  obraz, jak i p rzez 

to o tnzym uji słuchacz nie zam ąca się ■wcale. 

W prost p rzec iw n ie  o żyw ia  się w barwach. Teatr 

w yob raźn i —  pełnie jt.

O lim p jada zagłuszyła echa transm isyj 6 t>ier 

pnia. P om ija ją c  ju ż marsz szlak iem  K adrów k i, 

m ieliśm y transm is ję lokalną. N iestety m ik ro fon  

p rzybył na n:ą o  5 nrinut za późno. Czemu? —  

i ‘op roś  tu d latego, że p rzedtem  „szed ł program  

z W arszaw y ,i nie m ożna bvło  przerw ać. Zn ów  

w ięc , w yp ływ a  spraw a pirzerostu cen tra lizacji 

program u. T rzeba  to rozlu źn ić trochę, uelasty­

cznić, dostosow ać do  warunków . T rudno zado 

w o lić  wszystkich  i zaspokoić wszystkie potrze 
by jedn ym  szablonem .

Alle do te j spraw y wrócim y jeszcze.

W spom n ieć  choćby wypada o  sprawie, poru 

szonej p rzez dyr. Petiryego w  ostatn ie j skrzyń 

cc. Dyr. Petry om ów ił rozp raw ę dr. L issa o  mu 
zyce radjowej". Sprawa io  poważna i w ym aga 

ohszernego em o w  pnia. A le  sam o zahaczenie o  

n ią jest sym ptom atyczne, Św iadczy z jedn e j stro 

ny o tern. że m łodzi m u zyk o lod zy  zaczynają ro 

zum ieć żc ,. m uzyka w rad jo "  nie p ok ryw a  się 

z pojęciem  m uzyki ra d jo w e j", analizu ją w ięc 

estetykę rad ja  z punktu w idzen ia syntezy sztu 
ki z techniką. Z d rug ie j strony że  w ładze radja 

docen ia ją te badania, ż e  m vśl o  .stworzeniu „ra  

clja s ztu k i" zaczyna ju ż w yraźn ie  k ie łkow ać, że 

nie zawsze trwnć będzie to  konjunkturalne n a­

staw ienie.

A le, jak  ju ż p ow ied zia łem  spraw a to  zbyt 
poważna, żeby  m ożna ją  wyczerpać w k ilku  sto 

wach. P ow róc im y  więc do niej, h o  to  zagadaie 
nie b. interesujące

W iln o  nadało k ilka sym patycznych  audycyj. 
Ale chyba na sam szczyt zainteresowania wy.su 

nęla się au dycja  m uz dra K orab iew iera  o Svrji. 

Uderzał w- n ie j sw obodny stosunek autora de 

zagadnienia radja. W  dopc iw n y sposób w ym igał 

się w k ilku m iejscach od dostarczenia oryginał 
noj ilustracji m uzycznej, ładnie to  zm on tow ał f 

nakreśla jąc luźne ty lk o  kontury —  dal m iejsce 
dla upustu fan tazji słuchacza. S tw orzy ł zatem 

praw dziw y  teatr w yobraźn i. .Zrywając z reatral 

ną konw encją, podkreśla jąc, w  kulturaln ie pow 

ciągl w-y i rów nocześn ie dow cipny sposob. d y ­

stans m/ędzy m ik ro fon em  a słuchaczem  i możźi 

w ości tran sform acji („ ja  będę udaw ał tego Ko 

rabiew icza , autora, a pan  „A rm eń czyk a " — p o ­

w iada jeden z w ykon aw ców ) —  w y tw o rzy ł iv e  

zw yk le  p rzy jem n ą  atm osferę, w k tóre j fantazja 

„b u ja ła " sob ie  dow a li. A le  p rze z  ca ły  czas  n ie 

trac iło  się poczucia rzeczywistości*

W yp ływ a  znów  sprawa, jak  dotąd  n iezauwa 

żona konw encji w rad jo  Poruszył ją ju ż Boy-

szkodow anie b vłvm  w łaścicie lom  za w yw łaszczę 

lią ziem ią.

W  Estan j: średnio p łacono za wyw łaszcz©  

ną (ziemię d z iew ią ią  część je j w an ośc i i to  tytko 

ty m w łaścicielom , k tó rzy  posiadali p on iże j 2000 
ha. W łaśc ic ie lom  w iększych obszarów  p łacon o  

za w yw łaszczaną zien .ię  jeszcze  m niej.

O dszkodow an ie  uskuteczn iono 2,66°/«-wemi l i ­

stam i zastawnemu, gw arantow anem i p rzez skarb, 

k tóre m ają być w ykupione w  p rzeciągu  60 lat. 

Zaś byłym, w łaśc icie lom  narodow ości n iem iec­

k ie i obyw ate lom  n iem ieckim  odszkodow an ie  

w ypłacono n ie listam i zastawnem i, a le  w  g o ­

tówce.

W  l-m-land.fi re fo rm a rolna, p rzy  gospodarce 

300 bek Karów obe jm ow a ła  n a jw yże j 9 na przy 

400 —  J6 ha, a jeż.cli k to  posiadał ponad 5000 

łia - n ie  w ięcej niż 5% .

Za ziem ię w yw łaszczoną p łacono wv,lh ig ce­

ny ryn kow ej, d o  5000 maTek gotów ką , a resztę 

ob ligac jam i 7°/o-v enu

W  E in landji cała forom a rolna polega ła  na 

tern, że 96.000 ro ln ików  dzierżaw iących  d otych ­

czas ziem ię nabyli ją  za w ynagrodzen iem  na 

własność. S. T.

Żeleński w sw oim  fe lje tom e , w ygłoszonym  w 

tygodn iu  jubileuszów vm  P  R. W y  nTgu jąc się 

dow cipam i, dotknął rzeczy n iezw yk le  dla ra d j 

i estetyki teatru wyobraźn i istotnych.

N a leża łoby to- zanalizow ać —  ale trudno, 

pom ieścić w szystko  w  ciasnych ramach rcceu- 

z f ,

W  m uzyce —  niccodzionnem  w ydarzen ien  

b y l koncert z Salzburga, pośw ięcony rom a n ty ­

kom  niem ieckim  D yrygow a ł Bruno 5V a lter —  

z n iebyw ałą  hrawurą, zacboiwn jąc p rzytem  ro- 

manty czny charakter u tw orów  i ich re fleksyjną 

głębię.

A le  to jeszcze  n ie  kon iec festh-alu. Czeka n a »  

jeszcze w  piątek transm isja „Śp iew aków  N o ry m  

helsk ich " W  igiiera. A  w ięc  zapoczątkow any 

przez występy na W aw elu  łańcuch m istrzów  

skich koncertów- —  trwa.

Tym czasem  w lokalnym  za.-uęgu małe ale 

p rzyjem ne występy. A w ięc  dwu dobry cli 'nstru 

m entdlistów  M alachowisinego na flec ie  i B ra jt 

mana na oboju , śp iew aczk i L ew ick ie i, o- bard zo  

ładnym  i czystym , choć n iew ie lk im  głosie. P o d  

kreślić  na leży p ięknie w ykonana pieśń .Mozarta 

.L iim o ro ". Zresztą, je ś li  je j  k to n ie  słucnał zna. 

d zic  okaajt; 16 bm. na poranku sym fon icznym  
W reszc ie  koncert ro zryw k ow y. N areszc ie  uda 

ny. T r o c h ę  zaw ie le  b y ło  m oże śpiewu, z a m a b -  

fortepjanu , ale i- to  u jdzie.

W  koncercie  tyim usłyszeliśm y poraź drug- 

ju ż  w  b ież . sezonie (letn im ) duel fo r tep ja u o w y ; 

S to łów — Chores. W ie lk ą  *ch za letą jest to, żo­

nie chcą ipobijać rek o rd ów  W ien er i Douceta 

Dają za to  n ieha łaśliw ą, w cale  orygina lną szafę 

harm oniczną i dużą kulturę m uzyków  o  Lanycb 

tradycjach.

K to wie, czy to  n ie n ow y zespół, w chodząc 

pow o li na m iejsce zb lakb  ćh gw iazd  Franct 

zów ?  R1K5

Na zdjęciu  n iem ieck i oberleutenant l la n d iick , 
zd o liyw ca  zło tego  m edalu o lm ip .-sk iego  w  p i f  

c iob o ju  nowoczesnym .

B I

Sensacyjne wykopaliska prehistoryczne

Polscy arch eo logow ie  natra fili na ślad sensacyjnych  w ykopalisk  preh istorycznych  w  Nowem  
.ebtow ie. Na zd jęciu  naszem odkopany grób  s k r z y n k o w y  z urnami na cm entarzysku przed-

h istorycznem  wr Kębtow ic.

P rzid  głośnikiem i w  słuchawce
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Wieści i obrazki z kraju
Smorgonłe

—  Prace drogowe. N a  teren ie  gm in y sm or­
goń sk ie j dokońcrono ostatn io , buaow ę pók ilo- 
m etrow e^o odcinka traktu 0 .“ Linia ńs ki ego od  wsi 
N aroty. Obecnie p row ad zi się Dudowę ostatnie 
go, oo tąd  jeszcze n ie w ybru kow anego odcinka 
tego  traktu <Jo g ran icy  gm in y  solsk iej. P rzy  
ty eh  pracach d rogow ych  zna lazło  zatrudnien ie 
oku ło 50 .‘bezrobotnych . P row ad zi się budow ę 
odc in ków  drogow ych  b a id zo  starannie, w y k ła ­
d a ją c  je  tupaną kostką i  um acnia jąc row y  p rzy  
d rożne darniną. W ieśn iacy  zw ożą z oko licz- 
n j r h  w iosek  i pól kam ienie, za k iore  plac.i się 
4 — 6 zł, za m etr sześcienny. N ieza leżn ie  od  tych 
p rar czyni się p rzygotow an ia  celem  w ybru ko 
w an ia odcinka trak iu  m otodeezańskiego, n iw e­
lu jąc  teren i p rzygotow u jąc  Kiemienie P racam i 
z ram ien ia gm iny k ieru je  d rogom istrz p Ka 
m i liski. -i

Na teren ie m iasta p row adzi się p race ka­
m ieniarskie. W yk ładana jest now ym  brukiem  
ulica llerkd  Jcwdcw icza.

—  Praee rem on tow e w szk o lr  huodlow ej. 
W  ostatnich dniarh zakończono prace rtm o i, 
l  .we w  średn iej szkole han d low ej P rzerob ion o  
częśc iow o  budynki poszpita lne, w  których  się 
szkoła  m ieści, stw arza jąc h ig jen icznc sale w y ­
k ładow e W  zw iązku  z rozjioezęciem  się n ieba 
wem  now ego  roku szkolnego  czyn i d yrekcja  
staran ia celem  rozm ieszczen ia  liczn ie zgłasza 
jących  się do ki. 1 i IV  sam orządow ej uczn iów , 
nztzpotniając odpow iedn ie  sprzęte .i pom cee na 
ak ow e . Dla zam ie jscow ych  uczniów, stw orzy się 
specja lną bursę p rzy  ul. S ienk iew icza. Personel 
nauczycie lsk i te j szkoły  uzupełn iono dw iem a 
nowem i siłam i

—  W ó jt T rom ezyń sk l o n :nl urzędowanie. 
Od kilku m iesięcy b v ł p rzez nadzorcze w ładze 
adm in istracyjne zaw ieszony w czynnościach 
w ó jt gm iny sm orgońsk iej p. Tronczyńslci. P o  
ro rp raw ie  przed  sądem dyscvp linarn  cm w ladzf 
adm in istracyjne co fn ęły  to zarządzen ie i z dn. 
1 Inn ob ją ł w ó jt T ronczyńsk i ponownie urzę­
dow an ie.

—  Brak denaturatu. W  jedynem  m iejscu 
sprzedaży denaturatu w  naszem m ieście daje 
się raz poraź odczuć brak denaturatu. k lórv 
hurtow n ia  w  O.izm ianie rozdzie la  w n iedosta­
tecznej ilości. Baniek dw u litrow ych  niema zu 
pełn ie. P oco  w ięc są um ieszczane w ie lk ie  v  
g ło .zen ia  M onopolu Sp irytusow ego pt.: „D en a ­
turat s tan ia ł"9 K upu jąc za.ś to pa liw o w  hu 
le lkach  litrow ych  przepłaca się na litrze  20 gr.

-C zy  odp ow iedn ie  czynn ik i n ie m-^glyby temu za 
ra d z ić 9

Póstswy
Z  Jn ie ja tyw j P ow ia tow ego  Kom itetu ł'un 

Ouszn O nrony N a rodow e j dnia 6 bm odbvto s!e 
w sali dom u ludow ego zebran ie w laścicu li nie 
ruchoraośri i przedsiębiorstw  m Postaw w ilo s  
ci oko ło  200 osób.

Zebran ie  zagaił i na r  e r t  rzew odn iezyl 
re jen t Mar jan L ippert.

W  w yn iku  zebran ia  w szyscy obecni zade­
k la row a li sumę 2 tys. Wotych oraz uchwalili 
w ysłać  na ręce Generalnego Inspektora Sił Zbr. 
gen. dyw  R ydz-S m ig ltgo  d »peszę  treści następu­

ją c e j: i.
„My m ieszkańcy m lasla l'< daw , zebrani 

dn ia 8 sierpn ia 1066 roku w  celu op-oilatkowa 
nia s ię  na 1- O N m am y zaszczyt przy te j ok a z ji 
przesiać Cl N aczelny N as* W odzu  w .-razy na 
s z r j n a jw yższe j czci i u zna ' ia za T w o ji; niestru 
d jon ą  w ie lo letn ią  p roce  d la dobra O jczyzny i 
ś lubu jem y C l naswą w ierność i  ]M ttu w e»9 tvto .

Zadek larow aną dziś przez nas sumę 2000 z! 
o o il j  m y do T w o je j d yspozyc ji, k tórą po zebra 
n iu p rzekażem y na fundusz d ysp ozycy jn y  M ini 
M erstw a Spraw W ojskow ych .
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P o w i e ś ć

—  Rączki całuję. ale nie. Nie honoro 
wa to rzecz, brać pieniądze od kobiety- 
Ja taki jezdem, że ukraść dla ładnej ko 
bioty tobyni potra fił cały -świat, ale 
wziąć (Ki niej, to ani santrma.

—  Ja-kj brat, laka siostra. Ten czlo 
wiek w życia nie oddał żadnego długu, 
a panna mu pieniądze dajesz, Go, może 
sama masz tak dużo? Grądziel. masz o- 
demnie 200 franciszkow, leć do jego ba 
by i suń w łapę Jak gębę rozedrze —  
wal w mordę. A  ty draniu marsz za ku 
Jisy. Go tam już majstrujesz i g ram ofo  
nem?

—  Ghcę zatańczyć walca z p. hra­
bianką.

—  I ważaj lylko, żeby Nowak z tobą 
nie zatańczył

—  Jaki t() śliczny' i m iły  chłopak —  
myślała Anka w jakimś staroświeckim 
walczyku Gdyby tak doczepić mu ja 
kiś dyplom, nowoczesny herb szlachec­
ki, nasze kwoczki potraciłyby głowy dla 
n iego  I  cze msię właściwie różni od ak 
tora z przeciętnego teatru? \auezyć go 
w ym aw iać  zfimiasl .jezdem —  jestem

— KO.W JERT W  ŁU C ZAJU . W  Postaw ach  odbyt 
się w  dniu 5 s ierpn ia rb. staraniem  k ierow n ic  
tw a szkoły pow szechnej w  Łucza ju  koncert zna 
lie j śp iewaczki k o lo ra tu row ej p. Jadv.igi Zw i 
d rynów ny. Na p rogram  Koncertu z ło ży ły  się u 
tw ory  Szuberta, Puccin iego, Gounoda, C za jk ow  
sk iego  i innych. Na w yróżn ien ie  zasługuje wy 
konanie „S eren ad y " Szuberta i .W a lczyk a  w ie 
deń.skiegr-"" K reislera. W  koncercie w z ią ł także 
udzia ł j>. Jarosz z W in a ,  k tóry w ykon ał k ilka 
a ry  i operow ych  B izeta i p ieśn i M oniuszki. A- 
ko.npan jow ala  Lucyna M ackiew iczów na.

U zyskany dochód został ca łkow ic ie  p rze z­
naczony na pom oc naukową dla szkoły pow  
szechiu-j w ł  uczaju

—  P R Z E G L Ą D  B U H A I.
W  zw iązku  z w prow adzen iem  ustawy o  

nadzorze nad hodow lą bydła został p rzep raw a  
dzon y dnia 5 bm w m. H ruzdow  ie p rzegląd  
o r jen ta cy jn v  buhai, na k tóry  dop row adzono  267 
sztuk. K om isja , p rzeprow adza jąca  p rzegląd  za 
k w a lifik ow a ła  60 buhai i za leciła  do dalszego 
chowu 29 sztuk. Ponadto p rzyznano siedem 
listów- pochw alnych , 9 zaś hodow com  przyzna 
no nagrody p ien iężne od 10 do 20 zł

Gmina liruzdowsKa jest p ierwszą gm iną w 
pow iecie , gdzie  zapoczątkow ano w ykonan ie 
wspom nianej ustawy, Panu je  przekonan ie, że 
ustawa ta będzie  stanow ić punkt zw ro tn y  .v 
racjon a lizow an iu  dot> chczasow ej h odow li bydła.

—  H A R C E R Z F  N A D  NARO CZEM . Do n a jład ­
n ie j pułożonych schronisk nadnaroczańskich 
należy n iew ą tp liw ie  schronisko harcerskie im 
L isa -K u ij w Nicsiuczu.

zn a jd u je  się ono na połudn iow ym  brzegu 
Narocza w  od ległośc i Ki kim. od  Kobyln ika. 
W ybu dow an e w  roku ub iegłym  sumptem 36 
tys. zł. stało się odrazu  ośrodkiem  o żyw ion e j 
p racy  h arce isk ie j w  okres ie  letnim  n iolylkp_dIa 
harcerzy w ileńsk ich, lecz lakże i z innych te­
renów  Polsk i.

K w itn ie  tu przedcw szyslk iem  sport żeglarsk i, 
czemu służy tra fn ie  dobrany sprzęt OTaz fach o ­
w y personel instruktorski.

H arcerze tam  p rzebyw a jący  n iety lko  pracują 
nad sobą, ale w ych odzą  poza ram y w łasnej o r ­
gan izac ji i tw orzą  oddziały ,Z u ch ów " z pośród 
dzieci oko licznych  wsi. Dzieci te poza  zaprawą 
w duchu harcerskim , są ponadto dożyw iane.

Obok schroniska w  m a low n iczym  lesic zn a j­
du ją się doskonałe m iejsca do rozb ic ia  w nich 
namiotów- obozów w ędrow nych , k tórych  w  c ią ­
gu roku bywa kilkanaście.

Pew ną n iedogodnością jest trudne p ołącze­
nie kom un ikacy jne z K obyln ik iem . kierowri - 
tw o  schroniska czyn i starania w  kierunku uru­
chom ienia stałego połączen ia  za pom ocą lodzi 
rant iro w e j lub specja ln ie dostosow anej do wa 
runków  naroczańsKich barki. Odległość w  lin ji 
p rostej przez je z io ro  do Scnroniska Sz.kolnego 
ak. wsi Kupa wynosi 8 kim.

Ostatnio w  schronisku odbyw ał się dw u ‘ v 
godn iow y kurs instruktorsk i dla k ierow n ik ów  
pracy harcersk iej Chorągw i W ileń sk ie j, o-becnie 
odbyw a  się kurs żeglarsk i dla początkujących

Brasław
- W  Z W IĄ Z K U  ZE  Z Ł O Ż Ę N IF M  M A N D A TU

członka W yd zia łu  P ow ia tow ego  w Brasław iu 
przez Bronisławą Zah sk.?go, wskutek przen-e 
sien ią go do M ołodec/na, do W yd z ia łu  wszed> 
wi.-dług kole jności M arjan  P rew ysz-K w in lo , d o ­
tychczasow y yzójt gm iny sm ołw eńskie j i prezes 
O. T. O. i K R.

—  Z A R Z Ą D  P O W IA T O W Y  Z W IĄ Z K U  R E ­
Z E R W IS T Ó W  W  B R A S Ł A W IU  w yda l zarządzę 
nie w szystk im  kołom  Z. B. na terenie pow iatu  
brastawskiego, by w  dniu 15 sierpnia, jak o  w  
szesnastą roczn icę  b itw y  pod W arszaw ą , u rzą­
dziły uroczystości w siedzibach  swych kół, o raz

i pa.idwatne na inteligenta-aklora. czy 
cygana literackiego gotowe.

J)o walczyku, wesel; i roześmiani po 
Szli po kostjimiy do Warszawianki. 
W krótce po ich wyjściu przyszli Now a­
kowie. Hanka grała roSę Marji. Nowak 
tym razem jednego ze statystów. Role 
W inrtisa Grądziel zachował dla ąiebie.

—  Gdzie  jest nauczyc ie lka?  —  m ia  
ht, W  Tt« nas czekać?

—  Poszła sohie.
—  Dokąd?
—  Po kostjumy.
—» Sama?
—  Nie Ładne panny same nie cho­

dzą. 1’osz.ła z nim.
Nowak zbladł.
—  Z kim?
—  A ą o  z tym. amancjuszem!
—  Co? Z tym komedjantem?
—  Tak  jest. Jeszcze mu chciała 200 

franków  pożyczyć  dla gospodyni.
—  Zaczekaj chwileczkę, —  odezwał 

Się do siostry zm ien ionym  głosem No­
wak. —  Pójdę po swój kost jum.

—  Nie puszcza j go —  szepnął Rćjei-k 
do Hani —  awantura pewna.

Nowaków iia  wzruszyła ramionami.
—  Od tego są chłopy, ażeby się o 

nas biły.
—  A pilnuj je j  bracie, minuj, —  szy 

d/d głośno stary. —  Amancjusz to b y ­
czy chłop. Raby lecą na niego, aż o,j! A

by w  dniu tym  p rzeprow ad ziły  zb iórkę  p ien ięż 
ną wśród człon ków  i społeczeństwu.

Zebrana kw ota zostanie p rzekazana Korni- 
, tetow i Pow iatow em u  Uczczenia Pam ięci M ar­
szałka Józefa  P iłsudsk iego w  Brasław iu, jako  
udzia ł Zw iązku  Rezerw istów  pow iatu  brasław 
skiego w b u d ow ie  pom nika.

Grodno
—  N O W E  ZB G ŻF. N a  rynku grodzieńsk im  

ukazało się zboże iży to  i  jęczm ień ) z now ego  
zb ioru . Geny są od  2 do 4 zł. w yższe na k w in ­
talu od  ceui zeszłorocznych . W ed ług pro w iz j-  
ryczncgo szacunku tegoroczny zb ió r zbóż w  
G rodzieńszczyżn ie będzie w iększy od zeszłorocz 
negą.

—  a R E K Z T O W A .n o  ZN A N E G O  CH IRU RG A 
B iA L O S T O C K IE G O  domiaru Sergiuszu Andry- 
jew sk iego  k tóry  oa  szeregu hit pelu ii ouow iąz 
k i lek n rz j w ięziennego  i b iegłego sąaow ego. 
P rzyczyn y  aresztow an ia jak  rów n ież szezegó iy  
ś le ile tu a  trzym ane są przez w ładze sądow e 1 
p o licy jn e  w śetslej ta jem niey. Itr. Sergiusz A d - 
dryjew.skt był znanym, lekarzem  w wojewódr.
tw ir  blalosl<M-kiem, gd yż zam ieszk iw ał tu | prak 
tykowul od  lat 15. A resztow an ie  popularnego 
lekarza w yw o ła ło  o lb rzym ie  w rażen ie 

—  G R O D Z IE Ń S K I SĄD  O K R Ę G O W Y S K A Z A Ł  
członka kom is ji szacunkow ej Urzędu Skarbo 
w eg a w- G iodn ic  —  Izrae la  Ostryńskieffo —  
w łaściciela sklepu ty ton iow ego  na 2.760 zł. 
g rzyw n y i  138 dni aresztu z»i ukryeie  dochodu 
z lichw iarsk ich  procentów  od udzielanych  po­
życzek . Obecnie w yrok  len upraw om ocn ił się. 
utraci O slrynsk i jak o  ezlon rk  k om isji odw o ła  w 
rze j odznaczony był w okres ie  urzędowania 
naczeln ika Luby —  skazanego rów n ież w y ro ­
kiem  sądow ym  na w ięzien ie —  na wniosek te­
goż b ranżow ym  K rzyżem  Zasługi

dzie  Ję w  G łębokiem  kon feren c ja  z lek a rza m i 

poszczególnych  p rzych oan i, na k tó re j on>ówrion„ 

zostaną m etody leczen ia jag licy  i w yn ik i inspefc- 

c ii.

—  RÓŻY CA. Od k ilku  tygodn i nu ieren «e po­
w iatu d zlśo ieosk iego  panuje wśród irzod y  chlew 
nej choroba  za łiażna t. »w . ^ różyea ". i n o ro _ . 
lo zs ze rzy la  się w  n ick ióryeh  miejseowośelaeb>. 
gdzie codzienn ie n o tu je  sle jm d ifęe ic  k ilku  «  
naw et k ilkunastu „w iń .

Dr u ja

Głębokie
— C U D ZO Z IE M C Y  W  P O W . D ZLSN IE NSK IM .

-Starostwo' Pow iatow-e D ziśn ieńskie rozpoczęto  

akc ję  zaopatryw an ia  cudzoziem ców  o nieusta 

U nej przyna leżności pań stw ow ej w  now e d o ­

w od y  tożsam ości, ustalone dla obszaru R zeczy­

pospolitej.
W  zw iązku  z lem p rzeprow adzana jest se­

lekc ja  ob cok ra jow ców , w  wyniku k tó re j osoby, 

pos iadające  warunki ustaw ow e o trzym a ją  oby 

w atelstw o polsk ie w  d rodze stw ierdzenia, na­

dania lub uznania. W  pow iec ie  dzisnieńskim  

zam ieszku je  ponad 2,000 cudzoziem ców .

—  W A L K A  Z  JA G LIC Ą . W  dniu 9 b. m. 

p rzyb y ł do G łębokiego instruktor' p r z y c h o d u  

przec iw jag iiczn ych  dr. Tadeusz M alinow ski, k tć 

ry na terenie pow iatu  dziśn ieńsk iego p rzep ro ­

w adzi badania chorób ocznych  w  dniach od tft 

do 22 b ni. Dr. M alinow ski będzie  p rzep row a ­

dza! w a lkę z jag licą  pow ikłaną, będzie  udzie la ł 

jiorad  ocznych o ra z  dok on yw a ł zab iegów  ope­

racyjnych .
Na zakończen ie akc ji w dniu 21 b. ni odbę-

T E A T R  L E T N I
Dziś o  god z. 8.15 w.

POW RÓT M AM Y-
Ceny zn iżone

—  . S W O IM  C Z A S IE  R O Z E S Z L i S IE  P1» 
C I.O SK I, 2e dotychczasow e dw a etaty nauczy­
cielsk ie w  g im nazjum  im. k ró la  S tefana Bató 
rego  w  Drui opłacane p rzez K uratorjum  zo- 
da iy  co in ię le , obecn ie jednak D yrekcja  gira 
pucjum olTzym ala  pow iadom ien ie, że pogloskt 
te n ie ą prawdziwe, i gim nazjum  w dalszym  
ciągu będzie  korzysta ło  z dw óch  etatów  państ­
w ow ych .

—  D O Ż Y N K I W  G M IN IE  D R U JSK IEJ. K oi- 
ko R oln icze  w S tefanow ie, gm iny d ru jskip j urzi 
d a ło  uroczystość Jożynków , która dzięk i sprz^ 
ja ją c i j  p ogodzie  w ypadła bard zo  im ponu jąco, 
grom adząc oko ło  1000 osób z oko lic zn ych  wsć
i m. Drui.

Poucza s uroczystości w ygłoszono szereg 
przem ów ień , odśjiiew ano k ilka pk.śni, poezem  
o d o y ł się pochód i złożen ie  v.,euca w ó jtow i 
gm in j d ru jsk ie j Św iderskiem u i p. l.ew estam o- 
wej, jak o  gospodarzom .

I roezystość zakończono zabawą taneczni 
podczas k tóre j p rzyg ryw a ła  ork iestra  19 Baonu-
ii O. V

PlHg do nas.w

Radjo dla szkół 
i świetlic

Poczyn iono hjz w ie le  posun ięć w  kicruaŁui 

ulżenia doli w inśmaka, .podniesień a stanu ma- 

It-rjalnego i pozuonru ikulturalnego w"si Jednem 
/. takich jrosunięć b y ło  obn iżen ie op ła ty  abona 

m entow ej dla mato wolnych, co spotkało  się z. 
ogom em  uznaniem. AJe .sprawa ta nie zostata 

os/cze ca łkow ic ie  rozw iązana, a w w ie lk ie j m ie 

rzc przyczyniłaby się ona d o  poon iesien ia p o z io  

lnu ośw iaty na wsi. Chodzi m ianow icie  o  zn i­
żenie, lub zniesienie op lu ły  aboaam cnlow-ej za 
ra d jo  dla szkól i św ietlic- .Są pa-zecie s zk o łj po 

wsiach o  niskim  stopniu organizary inym, które 

poa.adają odb iorn ik i, s łużące jako  pom oc nau 

kowa, w p racy iszikolne.j o sw iac i^  pozaszkolnej.

Nauczyciel pośw ięca czas, w ładze szkolne 

starają się w m iarę m ożności okazać pom oc ma 

terja lną, JUóra nigay jednak  nie wyislarcza na 

u trzym an ie  rad joodb iorn ika . A są prtzecie te r e ­
ny, gdzie  nauczyciel m ia łby bardzo  ważne zada 

nu d o  spełn iania; prze< iwsta w ienio się destrul: 

r\ jn e j p ropagandzie . Tam  w łaśnie szkoła jedno- 

k lasowa jest n ieraz jedyną osto ją  kultury poi 

sk iej i tam  w łaśnie rad jo  potTafi odegrać wy­

bitną rolę I d la tego  też nauczycielstwo czeka 

k iedy  m iaroda jne czyn n ik i postaraja * ie  m ieść  

ojilutę abonam entową dla szkół i śrwiellic Jeż? 

li zaś to  jest n iem ożliw e, to  .przynajm niej k ie­

d y  opłaty izn rad jo  zn iżone będą do minimum.

Cz. IY

a... prezes, moje uszanowanie. Co tam 
słychac u ojca kolon ji?

—  Za.ś biłiljoteka jest?
—  Jest, jest, ale poszła po  kostjumy.
—  Jo jo, zus lo nie jesl porzundek 

Napisano jest sześć osieni, to i ona idzie 
tu być sześć osiem.
—  Napije  się ojciec kolonji?

—  Jo.
—  Go? :Pai» chce płacić za lę głupią 

s/opinkę?
—  Jo, jo. Ja Tapówek nic potrzebuję. 

T o  ino u was ru.ikow idzie tak iść.
—  ,Ech —  i tutaj kto smaruje, ten je 

a/ie. Otóż i nasza panna. Pani \nko, oj 
ciec kolonji po książki przyszedł.

—  Panu prez.ęsowi ..Potop" jak z wy­
ki e. P0 raz. sitklmy Potop.

—  Jo. jo ! Rardzo lubię pana Sienkie 
wicza. T o  idzie czyiae dla starego czło­
wieka. A le czemu to panna ksiunżki za 
mykas/., to nie idzie być porzundek. Mo 
że mos pon ponie Jóżwiak moje 100 
fran c is zk jw  gtl/.ie w bliskości.

—  Zapisane na hipotece w Rerdyczo 
wie, nu pie wszy numer, panie prez< 
sie..

—  Jo, jo. Od was, c y g a n ó w ,  zaś nikt 
nie Yvyoygani swego.

—  Hanka! jakaś tv tadna -— zachwy­
cał się amancjusz —  chodź tańczyć.

—  Zwarjowah  ś, za godzinę przedsta 
wionie. Idź ubieraj się, ly leniu.

,,.Młotly był, a piękny, a slro jny “
tleklantowat swoim wspaniałym, god 

nytn najlepszej sceny głosem, lóźwiak, 
obejmując wp.d w yryw a jącą  się Hankę

—  Zas to idzie być zdolny chłop, ty 
Jo len, jako to, że u was rusków c0 dru 
gi chłop taki hvwa. Rójcik, a wv jdzno 
na chwilę. Ja tii z pannom mam we- 
cztery oka.

— Gderz, gderz, o jcze ko lon ja lny f 
Tak młodym trzeba. > ja skoczę do cha 
łupy ^szampan dla mera zamrożę.

—  Bardzo -pana przepraszam za cze­
kanie na książki, ale musiałam pójść po 
kostiumy do V srszawianki, —  tłuma­
czyła się nieco zmieszana Roztocka.

—  Jo, jo ! Jak mężczyzna poczeka na 
ładnom pannę, to nic. Ja do  panny mani 
ważniejszom sprawę! T y lk o  m; się nie 
obraź panna, bo jakużem ociec całej ko 
lonii, tak em i lw ó jl  Y jakoż matki tu 
nie masz, to w e forcie i matkę masz. Jak 
to to u was tam idzie być z... z N ow a­
kiem?!

—  Gham, bezczelny cham —-  pom y­
ślała. Rumieniec gniewni ok ry ł  słodką 
twarzyczkę.

—  Dobrze... — szepnęła przez zaci­
śnięte zęby,

Roszek roześmiał się.
—  Dla was w tym  wieku, jo, jo !  Ale 

jak 1; n  ze ślubem u was stoi?
(B. c. n.)
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K R O N I K A
Hiiśi Tyburcago i Zuzanny 
Jutro- K lary P,, H ilarji M.

W schód s łońca —  godz. 3 m. 48 

Zachód  s lonca  —  god z  7 m .01

SpMtrz«2enla Zakładu Mataoi ologjl U. S. 8
m W ilni* z dnia 10.V111. 1936 r.
C iśn ien ie 767 
T em p . średnia - f 19 
Tem p. n a jw . +2 4  
'Tem p. nujn. + 9  
O p ad : —
W ia tr :  wschodni
Tend . bar.: w zrost, po pot. spadek 
U w ag i: dość pogoan ie

—  I-rzepow lednia pogt-d j w g PIM . do w ie
ezora du. 11 bm .: N aogół chm urno z w iększem i 
.o zp ogod zen iam i Rano m iejscam i m glisto lub 

-drobny opad, g łów n ie  na połudn io-w scliodzie  
-Seraju. Dość o ep ło . U m iarkow ane w ia try  z  k ie 
-runkóu wschodnich.

D Y Ż U R Y  A P T E K :

Dziś. w  nocy dyżuru ją następujące apteki: 
I )  Augustow sk iego (Stefańska 23); 2) Frum km a 
(N *em ;ecka 23); 3) W ysock iego  (W ie lk a  3;
4) R ostkow skiego  (K a lw a ry jsk a  31)

R U C h  P O P U L A C Y J N Y

—  Zarejestrow an e u rodziny . I )  Gdyński An 
lon i, 2! Z im steinówna L ila .

—  Z gon y : 1) Swirski M., lat 71; 2) B iuszazy 
'łkow sk i Bogusław , lat 11.

P R Z Y B Y L I DO W IL N A :

—  D o H otelu  SI. Genrges: ks. Skórzew sk i- 
O giń sk , K a ro l z  R ogow a , R iszew ski Józef, zie 
m ia n in  z m aj. L yn tu py ; K rechow ieck i K a z i­
m ie rz  z  W arsza w y ; L ie fr in ck  F rederik  z Irian 
d j i ;  gen. Jacyna W ik to r ja  z W arszaw y; Droin 
W il l ia m  z Genewy.

KOMFORTOWO URZĄDZONY

Hotel St. GEORGES
ui W I L N I E

Apartamenty, łazienki, telefony w poKOjach 

Ceny b a rd zo  przystępne

—  1>« H oietu  „L u rop a  R adzio  A leksander 
j. W a rsza w y ; Rubinsztein Ida z B iałegostoku 
rprok. Pm es Juljusz z W arszaw y; Oks L e jb  z 
Gdańska; Erta G ire z W a rs z a w y  dr. m jr. Pora 
zińsk l L u dw ik  z Grodziska; ks. W o jtk iew icz  
K az im ierz  z W arsza w y ; Gajewska M arja z W a r  
sza w y ; Szem potowska Stefan ja  z W arszaw y; 
B rodow ska Ju lja  z W arszaw y

MIEJSKA.
—  Posiedzen ie  R ady M iejsk ie j. D ow iadu jem y 

się, że najb liższe po Terjach letnich posiedzenie 
p lenarne Rady M iejsk ie j odbędzie się w  końcu 
b ieżącego  m iesiąca.

Porządek  dzienny zn a jdu je  się obecnie w 
opracow aniu .

—  Regu lacja  ul. P iask ow e j dob iega ju ż koń 
ca. U lica o trzym ała  n-ową jezdn ię  i chodniki.

— M IE S Z K A S C Y  ZW iE R ZA T łG A  I PO I Ł A W  
ZA B IE G AJĄ  O  W O D O C IĄG I, M ieszkańcy Zw ie 
rzyńca . Pojda w zwrócil i  się do Zarządu m iej 
skieg. z obszernym  niem orjatem . dom ngając się 
w -Judow an ia  w tych dzielnicach wodociągów.

W' sp raw ie  te j in terw en jow ała  rów n ież w 
m agistracie  delegacja m ieszkańców  tych dzie l 
nic. Przedstaw iciel Zarządu miasta p om fo rm o  
w al delegację, że magi-slrat opracow ał jirż jdan 
budow y tam w odociągów . Rea lizacja jednak  le 
go  planu uzależniona od odpow iedn ich  kredy 
łów , o k tóre  wszczęte ju ż zosta ły  starania

—  W IL N O  B Ę D ZIE  M IA ŁO  W IĘCEJ M lF  
SZK AN  3 i  4 PO K O JO W YC H . Jak już p isa liśn y  
tegoroczny ruch budow lany przedstaw ia się na 
o gó l m izernie. N ow ych  dom ów wznosi się nie 
w iele. N ieznaczne ożyw ien ie  notow ane jest jedy 
n ie przy przebudow ywaniu  dużych mieszkań na 
m ałe 3 i 4 jioko jow e, zaopatrzone we wszyst 
k ie  wygody. Ten  typ m ieszkań cieszy się u nas 
n ajw iększem  pow odzen iem  i jest najłhardziej 
poszukiwany.

Bilans tegorocznego  ruchu budow lanego m oż 
na będzie  podsum ować dop iero  w jesieni, obce 
n ie da się jedyn ie  stw ierdzić, że  jest on  zna 
cznie m niejszy, niiż w  roku ubiegłym .

—  W zrost zacliorou.au na d y fteryt. O statnio 
zanotow ano na teren ie W iln a  i p row in cji 
wzrost zachorowań Yą błon icę (d y fteryt), W  cią 
gu ub. tygodn ia zanotow ano w  W iln ie  9 n o ­
w ych  w ypadków  te j choroby.

7 innych chorób zakaźnych  zanotow ano: —  
ospa w ietrzna —  1; tyfus brzuszny —  1; odra  
—- 3 p łon ica —  5; gruźlica —  4 (1 zgon) gry  
pa —  2.

7 POCZTY.
Znaczk i pocztow i- z  gen. Ky<ta-tsndg 

lym . W jedn e j z n a jb liższych  em isyj znaczków  
p ocztow ych  ukazać się ma w obiegu now y zna 
czek, na k tórym  um ieszczony będzie  portret 
generała Rydza Śm igłego

W O JSK O W A
N A JB LIŻSZE  D O D A TK O W E  PO SIED ZĘ  

M A  KOM ISJI PO B O R O W E J odbędą się w 
dniach 25 i 26 bm

Stawić się na nic muszą wszyscy k tórzy  we 
w łaściw ym  czasie ne uregu lowali sw ego stosu n 
ku d o  wojska.

HOTEL EUROPEJSKI
P ierw szorzędn y. —  C en ) przystępne 
T e le fo n y  w poKojach. W inda osob ow a

&P!Ia W T SZK O LNE.
—  Początek  now ego  roku szkolnego 4 w rze  

śniu. W iaa ze  .szkolne ustaliły początek nawego 
roku w szkołach średnich i pow szechnych na 
4 września.

W  przeddzień, 3 września, w św iątyn iach 
wszystkich wyznań odbędą się nabożeństwa na 
in tencję now ego roku szkolnego.

P o ża r w  pobliskiej wsi Leśniki
60-letnia staruszka doznała ciężkich poparzeń.

Strażak I robotnik elektrowni ranni.
W czo ra j w  połudn ie w pob lŁskvj ws; I isni 

Ai od d a lon e j o  8 k ilom etrów  od W ilna, wy- 
•fflucłn jKJŻar. P oża r powstał w domu Anton egc 

T om aszew sk iego  prawidopoa-ubn ie maskotek dc 

fektu przew ouu  kom inow ego i rozpowszeclin  1 

•się ze znaczną szybkością, obejm uj-jc dwa są 

miednic dom y W tadyisława Suchockiego, \nny 

W ie r s z y io w ij  o raz stodołę S tanisława Balu 

m iew-icza.

Zaalarm owana w ileńska straż, pożarna nie/ 
w łóczn ie w yjechała na m iejsce wyipadlku U w y 

lo tu  u licy  Bagatela sam ochody straży ogn iow ej 

p rzep raw ion o  prom em  na drugi b rzeg W itji, a 

stam tąd  do zagrożon ej wsi już by-io n iedaleko 

O ziek i s zyb k ie j in terw encji straży ogn iow ej po 
zastałe d om y w ie isk ie  o raz dobytek kilkuna-shi 

rodzin został uratowany
M ia ły  m iejsce różne n ieszczęśliwe wypa-dk • 

60 letn ia m ieszkanka tej wsi Z o fja  Zapolska. 

.•attrjąt- z ob ję tego  p łom ien iam i domu sw ej k rew

riiacziki dobytek, poślizgnęła się i upadla. N ic 

szczęśliwa w mgnieniu oka ogarnęły płomienns'7 

/a|m11 sKą wydobyto- z ogniia ciężko Jioparzoną. 

W ezw ane pogotow ie  ra lunkow e p rzew iozło  ją  

do szpitala św , Jakoba w W iln ie , w  stanie bar 
dzo ciężkim .

Ponadto został ranny podczas akcji ratun 

kow-ej strażak Stanisław Lcgus Pokaleczył moc 

no rękę przecinając b lachą artorję. Na szczęście 

pogotow ie  railunikowe by to na m iejscu i odra 

zu m ogło mu dzie lić  pom ocy.

Podczas gii-szenia ogn ia uległ również, w y 

padkow i obecny na p ożarze  robotn ik  E lektrow ­

ni M iejsk ie j 35 letni Feliks Rybite! i (W odoc ią  

f.ow,i 36). P ogotow ie  udzie liło  mu pom ocy.

Pastw ą p łom ien i padh trzy dom y m ieszkał 

Se wym ienionyc)h w y że j m ieszkańców  wsi oraz 

dw ie  stodoły z tegorocznem i zb ioram i. Spalił 

się rów n ież żyw ceru jeden wieprz..

Oryginalny zamach samobójczy
U b ieg łe j nocy w artow nik  p rzy  w o jskow ych  

ob jek toeh  w  lasku Zakręt .-postrizegł podejrzą 
nogo osobn ika , u w ija ją cego  się w pob liżu  o g ro  
i»e t i i ł . N a  w ezw an ie  w artow n ika  do za trzy ­

m ania  się, osoDnik zaczął się oddulae. W ó w ­
czas W iirtowuik dw ukrotn ie strzelił, lecz nie 
tra fił. O sobnika tego za trzym ano. Jest to  27 
etn i Franciszek  FYfonek, in w a lida  bez nćig.

ehortząey na protezach, nam . p rzy  ul. P iłsud­
skiego 32.

I ilonck ośw iadczył, że um yślnie z ignorow ał 
wezw an ie wyirtownika eheąe sp row okow ać go 
do strzału, gdyż chciał w  ten sposób pozbyć sie 
życia.

Jako pow ód, poda! ka lectw o i c iężk ie  wra 
runk i m aterja lne. (e j

W ścieklizna w  p o w . grodzieńskim
N a  teren ie  gm in zab łudow skiej 1 dollstow - Iley jnyeti bezzw toczne p łd d a ib  pogryzionych  

sk le j ,,-zerzy się -uaęminuie w ściek lizna wśród przym usow em u szczepien iu ochronnem u. Na 
p so t W  ciągu dwóeJi dni zostało pogryzionych  psv bezpauskle puli ia poczyn iła  ob ław y w obu 
a kato  Sft osól- Zarządzono v r  s trony w ładz p o  um -jsrowoścluch l oko licy

, 7 "  Pezcsunięcia na liście kandydatów  rze- 
u roln ików Żydów . O negdaj w ieczorem  oduyło 
się oaruz.o bu rz liw e zebran ie rzem ieś ln ików  Zy 
c j w . Zeiiran io pośw ięcone było spraw ie nadcho 
dzących  wy borów  do Gminy Żydow skiej.

i o  b u rz liw i j  dyskusji zarządzono ta jne gło  
s zwanie w spruwio k m idyda lów  —  rzem ieślni 
kow  Głosow nie to dato z.ii|ielnie u iespodziew a 
ny wynik. W ysuw any na jiicrw sze m iejsce b. 
ław n ik  n iagistram  i czo łow y dotychczas przed 
■slawieiisl rzem ieśln ików  Żydów ji. i. Kruk z 1 
m iejsca spadł na a. p ierw sze m iejsce przyznano 
aia liście rzem ieśln iczej p. N einzarow i (z zaw o 
<in rzeźni k ).

N a leży  zaznaczyć, że rzem ieśln icy idą do wy 
borów  sam odzielnie, w ystaw ia jąc własną listę

O f i a r y
Na pom nik .Marszałka Józefa Piłsudskiego 

od  Jerzego A n ion ow a  3 zł.
*

W yy ie c zk *  zorgan izow ana przez pp. T y  buzę 
Juljana i Rapaeza Henryka z Gdyni do Gdańska 
w  liczb ie  130 osób wpłaca na I i w Opiek i nad 
zdolną a niezam ożną m łodzieżą szkolną zl. 
21,60.

Ha wileńskim bruku
S Ą S IA D  K R A D Ł  1 SĄ S IA D  S TR ZE LAŁ ...

Późno w nocy dostarczono do ainbulatorjuar. 

p ogotow ia  ratunkow ego wieśniaka. M iał ranę 
-postrzałową uda. Po nałożeniu opatrunku skae 

row ano go do szpitala. Rył to  m ieszkaniec po 
b lisk ie j wsi \ iguny. gm iny rudom ińskiej, M i­
eli a ł Sakow icz.

-Sakowicz, jak  wynika z jego  opow ładania , 

jes l w łaścicielem  dużego, na jw iększego na wsi 

■sadu ow ocow ego . U nocy posłyszał w sifdzie 

szm ery. W yszed ł i przyłapał na gorącym  uczyń 

ku kradzieży swego sąsiada Bolesława D zikow i 

cza w tow arzystw ie  parobka Stanisława Sawie 
k iego.

—  N ie wstyd cj Kochany sąsiadzie..

Reakcja na ten okrzyk  była natychm iastowa 

i n ieoczeki wana Cuszę nocną przeszył nuk wy 

strzału. Kula trafiła  Sakow icza w udo

P o lic ja  aresztowała D zikow icza  i parobka, 

których  odstaw iono d o  W iln a  do d-t-eszji w ładz 
sądow o śledczych. (cj

K T O  P O S T R Z E L IŁ  9 -L E T M E G O  C H ŁO PC A.

W czo ra j don ieśliśm y 0 posirzelen iu  9 letn.-ego 

chłoipca Sztam lera z u licy Potock ie j. Obe.nżk 
dow iadu jem y się, że postrzeli! go n iejaki l. A 

ronowi.cz (WMeika 3), któiry manipulując liow e  
rem spow odow ał strzał.

Na leży dodać, żc A ron ow icż sam dostarczy4 

rannego chłopca do -ambulatorium ] z idow ia  

ratunkowego, a następnie sam zgłosił się do po 
lilCji

Aronowk-z został zwolniony dc procesu.

Zostanie on  pociągnięty do odpowiedzdalnoś 
ci sądow ej za zadanie pow ażnego uszkodzenia 

ciula spowodu karygodn ie lekkom yślnego oh 
eltodzenia się z bronią palną. fci

KO N  Z W O ZE M  W P A D Ł  DO DOŁU 
K LO AC ZN E G O .

Przy ulicy Tyzonhauzow skie j 21 wpadt do 

dotli k toacznego koń z wozem . W ezw an a  straż 

[M.żarna w ydobyła  konia z cuchnącej pułapki.

P rzeciw ko  w łaścicie low i posesji spisano pro 
tokól. (<;)

irąw,

Obywatel amerykansKi
Skazany na dwa tygodnie 

i grzyw nę
In fo rm ow a liśm y  c zy te ln ik ów  w K arjera " o 

tem , iż  przed kilku dniam i rozjpoznawana była 
w  Sądzie O kręgow ym  pierwszo na naszym  te/e 
n ie sprawa o przekroczen ie  przepisów dew-izo 
wyert. Na ław ie  oskarżonych  zasiadł pod zarzu 
teni doikonaioa lego przestępstwa obyw atel li­
m eryk  niski Is. A lp erow icz, którem u skonfisk-o 
wano w  Tunnon/ta/eh, na gran icy jio b k o  ło- 
tewsk.ej 3U0 d o la rów  o ra z  czeki na wi-;io;” ą su 
mę k tóre  clliciał p rzew ieźć z. Polsk i do .Łotwy.

Sprawa została w ów czas odroczona.
W czo ra j Alporo-wicz został skazany na dwa 

tygodn ie aresztu i na zapłacenie >0 i grzyw 
ny. Ponadto Sąd postanow ił zw rócić mu -kon ii 
skowane pien iądze i czeki.

Łagodn y w ym iar kary tłum aczy file fiz t-k o  
naniem  Sądu, że A lp erow icz n ieum yślnie prze 
k roczy ł ustawę o  ob roc ie  dew izam  Irt

O z i e c K d  p ń d  p o c i ą g a m
DttęPdaj na 2 k im , odrinka k o le jow ego  W l  

no —  1’ orubzinek dostał się pod pociąg, idący 
do L id y , Konaszyo Franciszek, lat 3, zam . przy 
ni Kuri in d zk ic j 13. Koan.szyc doznał pęknięcia 
czaszki. U m ieszczono go w  szpitalu ko le jow ym  
»  stanie ciężkim .

■*oiary
W dniu 5 bm w znść. R ndow ie je  gin. w idz 

k iej, pow. brasławski, Radzew icza Józefa spalił 
się dach ,nad piwnicą, 896 k lg  lnu i narzędzia 
ro ln icze, o gó ln e j wart. 500 zł. P o ża r  sjm wodo 
wal sam poszkodow any przez n ieostrożne ob 
chodzen ie się z, ogn iem .

W dniu 5 bm. w  kol Gajleszach, gm. bras 
iaw sk ie j, wskutek w a d liw e j budow y pieca spa 
i ił się dom  m ieszkalny Suwika Antoniego. —• 
Straty wynoszą 1000 zl.

r e s e i  K z p h t e j  w  L i z b o n i e
zapozna się z produkcją 
przemysru białostockiego
Poseł Rzeczypospolitej w  L izbonie— • 

Tadeusz Romer zapowiedział p rzy jaza  
na łeren województwa białostockiego c« 
lein szczegółowego zapoznania się z pro 
dukcją eksportową, jak również w celu 
tui/o lenia tut. eksporterom wskazówek 
i io forn iacy j o lian-dlu z ł>ortugalją. Po  
set Romer będzie gościem białostock‘e j  
ekspozytury ileńskiej Iziby Przem ysło  
wo Handlowej.

NAłl LZYC^EL M U Z Y K I
udziela lekcyj GRY MA FORTEPJAKIE

— Ceny przystępne. — 
ul. Jagiellońska 8 m. 22, godz. 4—6 pp.

R A D  JO
W IL N O .

W T O R E K , dn ia  11 s ierpn ia  1936 roau
6,30: P irśń ; 6,33: Gimn. 6,50: Muzyka po: 

7,20: DzienrcK por. 7,30: P rogram  dz. V 35: GieŁ 
da roin. 7,40: M uzyka baletow a ; 8.00: Przerw a 
11,57: Czas i hejna ł; 12,03: P rzed  s iew am i o r  
m in. — pog. 12,13: D zienn ik  poludn. 12,23: Ope. 
ra : 14 1-5: P rzerw a ; 15,30: ‘Odcinek pow. 15,5Ł 
Życ ie  kult. 15,43. Z rynku pracy i ruch statków, 
15.45: Skrzynka P K O ; 16,00: \tuzyka rc-zryw 
kow a ; 16,45: „Jan  Zam oysk i i b itw a pod  B y ­
czyn ą " odczy t: 17 00: K oncert w  w yk. Orkiestr,, 
sym fon iczn e j poznańskiej; 17,50: „Z  ob jek ty 
wam na jw low  .uiie pog. 18 00 Ze spraw  Iiłew  
skich 18,10: „S łow o  jest czynu testam entem "—  
and. poetycka w  oprać. W ładysław a  W loźnika 
i Józe fa  M aśliriskiego; 18,40: K oncert reki. 18.5C 
Pogad. aktualna; 19,00: Koncert ro zryw k ow y  *  
. uznania: 20.30: ,Jak poznałem  N ie tsch ego "—  
szk ic liter. J. E. Sk iw sk iego: 20.45 D ziennik 
w iecz. 20,55; Pogad. akt. 21,00 Koncert; 22.0C

ransin, i wiad. z  X I O lim p jady w Berlin ie  
o ra z  ie lj. J N iecieck iego „Sensacje  i c iekaw ost 
ki o lim p ijsk ie ; 22,30. M uzyka z p ły t; 22,35 
M uzyka taneczna z C iechocinka; 22,55: Ostatnie 
w iadomości,

■uU/DA. dn .s  12.V I I I  1936 ron.u.
6.30: P ieśń; 6,33: Gimn. 6,50: M uzyka z p łvt 

7.20: Dziennik por. 7 30: P rogram  dz. 7,3u: I n ­
fo rm ac je ; 740- D rob iazg i; 8,00; P rzerw a ; 11,57- 
Czus i hejnał; 12,03: Skrzynka roln. 12,13- 
Dzicnn k poi. 12,25: M uzyka lekka; 13,15- M u­
zyka lekka 14,15: P rze rw a ; 15,30' Codz. ode 
pow  15,38: Z u .ie  kult. 15,43: Z rynku pracy 
j ruch statków ; 15,45: „Zak łaJam y ko lo  m ail 
ao lin is iów  ,,Bum -evk-eyk“ , aud. dla dzieci 
16,1,*): Koncert soNstów; 17,00: Koncert z Pozn. 
Zoo ; 17,50: Anegdoty z życia Franc. Sm olk i— 
wygł. dr. W . F ila r; 18,00: P iosenki w  wyk. Hi 
l in y  Dal (m ezzosop ran ). P rzy  fortep. S Cho- 
nes: 18.50: R ozm ow ę ze  słuch, p rzeprow adzi 
Dyr. R ozgłośn i J. S. Petry ; 18,40. Pogad. reki. 
18,50: Pogad. aktualna; 19.00: „A m erykańsk i 
w eck -e »d “  —  wesoła audycja ; 20,00: „S ło w o  
jast rzynem  testam entu '1 —  aud. poetycka w 
oprać, W ładysław a W oźn ika  j Józefa Ma:,l:ń 
skiego; 20,30: P rze rw a , 20,35: W ęd rów k a  m ik 
ro fonu  po pęow in cji Suche P o le s ie " —  repor 
taż Jerzego Putram enta; 20,45: D ziennik wiecz. 
20,55: Pogad. aktualna; 21.00 U tw ory  Ery.te- 
r j ka Chopina w  wyk. J. Bereżyńskiego 21.&0. 
,Przy k s iężycu " p iosenki ; m c lod je ; 22.00: 

Transm . i w iad. z X I O lim p jady w Berlin ie 
22.30: Koncert ży czeń - 22,55: Ostat. w iad.

TEATR  1 MUZYKA
M IEJSKI T E A T R  L E T N I W O G R O D ZIE  

P O  B E R N A R D YŃ S K IM
—  T rz y  ostatn ie  przedstaw ien ia „P o w ró t  

Mamy*1. Dziś, we w torek , dnia 11.V I I I  o god i
8,15 w iecz. T ea tr Le tn i w- O grodzie  po-Bernar- 
ayńskim  gra jedno z ostatnich przedstaw ień, 
cieszącej się dużem pow odzen iem , w yborn e j ko 
mesdji w spółczesnej w  3 aktacli M. Jasnorzew- 
skiej-Paw  lik ow sk ie j p. t. „P o w ró t M am y" z go ­
ścinnym występem  artystów- teatrów  warszaw-- 
skith  Stanisława G rotick iego i Zbign iew a 
Ziem bińsk iego w rolach  głów nych. Reżyserja  
Z. Z iem bińsk iego. D ekoracje  B. W agu  ark : Ceny 
m iejsc zrożone.

T E A T R  M IE JS K I Z  W IL N A
gra dziś. I I .V I I I  w  Sm ogoninch —  doskonała 
kom ed ję  w iedeńską W  Stork*a p. t. „M iłość 
ju ż ni< w m o d z ie " z E. Sciloorowa. AV Ściborem  
i T . Surową w  rolach głów nych. Reżysergu —  
W  Scibora.

T E A T R  M U Z Y C Z N Y  „L U T N IA " .

—  Jedyny występ  K. K rukow skiego . Zn ak o ­
m ity Imini irys la  K azim ierz Krukowski wystąp i 
raz jeden ty ljio  w  czw a lek  n a jliliższy  13 b. m. 
w now ym  aktualnym  program ie.

Będzii to w ieczó r lium oru i satyry, w> k tórym  
n iezrów nany ten artysta zb iera zasłużone ok la  
ski

Jednocześnie w  w ieczorze  itym b ierze udział 
zaszczytn ie z-nana artystka baletu opery W a r ­
szaw skie j MiVi Kam ińska.

Zapow iedź svystępu K. K rukow sk iego  wzbu 
dzila  ogo ln e  za in teresowanie

Kasa czynna codzienn ie 11— 7 w.
I f + r r r j r - '

Ha F. 0 N.
W płacon o  do redakc ji p rzez P . K . O. zł. 

158.75 (sto p ięćdziesiąt osiem  j 75 gr.) na Fnn 
dusz O brony N a rodow e j składki personeln 
G im nazjum  Państw ow ego im. kr. Zygmunta- 
August* w  W itn ic.
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Wzdłuż i wszerz Polsfcl Hi?yka zistrejko«sła Niemieckie szybkoblegaczkl na Oilmpjadzie

Awanse w Polskiej Marynarce 
Handlowej.

W  dniu 7 b. m. odb y ło  się w  U rzędzie  Mor 
drań w Cdyni pod przew odnictw em  dyr. Inż. 

Sł. Ł ęgow sk iego  posiedzen ie k om isji k w a lif ik a ­

c y jn e j d la orzekan ia  o  awansach w polsk iej 

m a ryn arce  hand low ej.

K om isja  po rozpatrzen iu  podań p rzyznała  

arterom  kandydatom  d yp lom y  kap itanów  „Ż eg  

Jugi W ie lk ie j1', a trzem  d yp lom y kap itanów  

„Żeg lug i M ałej". T r z e j kandydaci o trzym a li dyp 

łom y poruczn ików  „Ż eg lu g i W ie lk ie j , czterej 

p oruczn ików  „Żeg lug i M ałej .

W arszawa ścjtjtja sity kulturalne.
Pod łu g  ostatnich danych na W arszaw ę  p rzy ­

pada  38.5 proc. osób, p iacu jących  w  całym  

kra ju  w  zakresie nauki, sztuki i literatury, 22.8 

p rac . w  zawodach, zw iązanych  z m uzyka, tea t­

rem  i t. p. W  W arszaw ie  koncen tru ją się w y ­

d aw n ic tw a  pow ażne (59 7 proc. n ak ładów  dzie ł 

aaukow ych  w  całym  kraju ) oraz literatura p ięk  

aa (57,9 proc. nak ładów ). W  W arsza w ie  uka­

zu je  się 22,4 proc. dzienn ików , 26,3 proc. ty - 

god  lik ów  38,9 proc. m iesięczn ików  i 51,3 proc 

kw arta ln ików . W arszaw a  skupia 37,3 proc. ogó 

tu p ro fe so ró w  w  Polsce j 38,8 proc. studentów. 

L ic zb a  teatrów  w  sto licy  wynosi 42 proc. wszyst 

kich  stałych tea trów  w  kraju.

Fok i u b rz e g ó w  po lsk ich .

Na wodach tery to rja in ych  polskich rybacy 

zau w aży li siada fok , k tórych  z jaw ien ie  się o te j 

porze roku na leży do zjaw isk  bard zo  rzadkich.

i  ' 2 wypaaki Heine—Medtna

M im o wydanych  zarządzeń  o  zw alczan  u 

ep idem ji para liżu  dziecięcego, Państw ow a Służ­

b a  Z d row ia  o trzym u je  liczne m eldunki a nieu- 

-rtającycn wypadkach  zachorow ań  na Heine- 

M edme
. , .! i .  1

*** i’ , - ■ *s-

W  walce z pornograf ją.
Z polecen ia K om isarjatu  Rządu w  W a rs za ­

w ie dokonano lustracji składu druków j zaba­
wek pod firm ą  „K s ię g o p o i"  p rzy  ul. K a rm e lic ­
k ie j 15. W  w yniku  p rzeprow adzon ej rew iz ji 
zn a lez iono  w ydaw n ictw a i zabaw k i p orn ogra ­
ficzne, k tóre skon fiskow ano, loka l zaś op ieczę ­
towano. Sprawa sk ierow ana będzie do proku 
ratora. R ów n ież K om isaria t Rządu zarządził za- 
lęcie czasopism a p. t. , Świt, Dzień i N o c " za 
p orn ogra ficzn e  ryc iny i zd jęcia .

Minimum h0 zł. otrzymu je dozorca 
domowy w  Warszawie.

N adzw ycza jn a  K om isja  R ozjem cza  og łos iła  
o rzeczen ie  o płacach dozorców- dom ow ych  na 
teren ie W arszaw y M inim um  p łacy d ozo rcy  do­
m ow ego  ustalone zostało na zł. 50 m iesięcznie. 
P r z y  dużych dom ach ob liczan e  m a ono być 
w  w ysokości t zł. 15 gr. ad izby.

Kradzież zwłok?
W  kostn icy w Bielsku z ło żon o  zw ło k i zm ar­

łe j G adowny.
W  nocy w  ta jem n iczy  sposób zw łok i zg inęły. 

Znaleziono je  o  nok cm entarza w- Kętach.
Sprawa ta jem n iczego  przen iesien ia zw łok  

./zbudziła w ie lk ie  eam teresow an ie wśród m ie j 
c o t .c j ludności. Is tn ie ją  dw a praw dopodobteii- 

■stwa: a lb o  Gadówna popadła w le targ i obu ­
dziw szy  się w  nocy w kostn icy, uciekła, a n a ­
stępn ie obok  cm entarza w Ketach umar*a z 
przerażen ia , a lbo też Gadów na została przez 
kogoś otru ta  i truciciel w y k w d ł je j  zw łok i, 
ażeby n ie dopuścić do  sekcji, k tóra stw ierd ziła  
by  p raw dziw ą  przyiszyne śm ierci. T ru c ic ie l po­
czuci! skradzione zw łok i, pon iew aż został sp ło ­
szony.

P o l ie ja  w  dalszym  ciągu p row adzi energ icz­
nie ś ledztwo, celem  w yk ry c ia  p raw dy.

Tajemniczy wypadek pod Jabłonną.
W yd a rzy ł się na szosie pod Jabłonną tajeni 

u ir zy  w ypadek wyrzuceni*! towanzyszki ja zdy  
z m otocyk la .

Szosą tą oknto godziny 2 w  nocy jechał w 
k ierunku W arszaw y m otocyk l N r. 163G. W  przy 
ezepe , jechała  jakaś kobieta, na m otocyk lu  zaś 
s ied zia ło  dwóch m ężczyzn . Z nieustalonych do­
tychczas p rzyc z j a m ężczyźn i w y rzu cili na szosę 
sw ą twanzyszkę, sam i zmś p o jecha li da le j

W  k ilką  godzin  p óźn ie j jad ący  szosą sam o­
chód  pryw atny zna lazł porzuconą kob ietę Oku 
rola sic nią Jadw iga G ajewska (W arszaw a . Niic- 
trzym ska 5).

G a jew ską w  stanie c iężk im  pnzc\v ieziono do 
szp ita la  P rzem ien ien ia  Pańsk iego w  W a o za w ie .  
P o lic ja  wszczęta energiczne dochodzen ie, celem  
w yśw ietlen ia  te j ta jem n icze j sprawy.

Chyba n .gdzie  -w Polsce n ie k w iłn ą  tak bez
m yślę bó jk i i rozp ras.y  nożow e jak  u -n as. 
W położonych  wśród b orów  sosnowych i lasów  
w i/skach p raw ię -że  po każdej zabaw ie no tow a­
ne są k rw aw e  ‘b ó jk i. Są zabici i ranni.

Antom  Frotlko, m ieszkan iec jedn e j z p ob li­
skich. w iosek, jest rów n ież synem  W ileńszczyz 
ny. W  rodzinnej wsi słynął jak o  wesołek. W 
chacie. Kredki często . by w ało w esoło. K redko 
lubił tany. lub ił grę w ie jsk ie j harn ion ji. w e­
sołe tow arzystw o , no i... samogon. W iadom o, 
że bez tego żadna zabawa.

F redko  co  lygodn ia  u rządza ł zabawę. P r z y ­
chodził-' ch łopcy i d z iew częta  nawet z o d le g ­
łych wsi. tam bardzie j, że na zabawach stale 
g ryw a ł w ęd row n y m uzyk n iejak i A lfons W a s i­
lewski. Kunszt W as ilew sk iego  ceniła cała ok o ­
lica. Jego obecność na zabawach F redk i bvła 
być m oże g łów n ym  m agnesem  dla o d w ied za ją ­
cych.

W asilew sk i byt za w od ow ym  m uzykiem . Po 
b icra ł za grę w ynagrodzen ie, a gdy F redko  k il 
ka razv  n ie zapłacił, o św iadczy ł k a te go ry c zn ie

—  W ię c e j grać n ie będę.
Tym czasem  Fred ko w yzn aczy ł zabawę. Co 

rob ić?  G łow ił się, aż w pad ł na pom ysł. Spot- 
kaw szy na uncy m łodego b rac iszka  muzyka 
zaciągn ą ł go do sw ej chaty i ośw iadczył:

—  Zw oln ię , k icdv A lfonsiuk  p iz y jd z ie  z har. 
m on ją...

Gdv A lfons W as ilew sk i d ow ied zia ł się o 
..u w ięzien iu " brata, zg łosił się do chaty Fredk i, 
gdzie  zabawn b y ła  już w  pełni.

—  Gdzie brat?
—  Zagra j to ci w ydam  go...

z —  Ja ci zaraz zagram , popam iętasz....
B ó jka. P ija n y  F red ko  chwyta za noż. W a ­

silew sk i pad-i ciężko ranny. Po  k ilku  godzinach 
m uzvk ju ż nie żył.

W eso łek  Fredko^ aranżer zabaw w ie jsk ich  
i w ie lk i m iłośnik... sam ogonki, stanął przed sa- 
oem . skazano go  na 5 lat w ięzien ia . O dw oła ł 
się. Sąd apelacy jny w  W iln ie  nie zn a lazł ok o ­
liczności łagodzących  i uważając, w yrok pierw­
sze j m d a n c ji za spraw ied liw y, za tw ierd ził go 
w ca łe j rozciąg łości jc ]

Wiadomości radjowe
RADIOW Y KONGER T ROZRYWKOWY  

Z POZNANIA.

Dnia 11 s ierpn ia i. j.  we w torek  o  godz. 19,00 

Rozgłośn ia  Poznańska nadaje na wszystkie sta 
e je  polsk ie koncert rozry wikow y o  w ie lce u roz­
m aiconym  program ie. W  koncercie  tym  weziną 
udzia ł; ork iestra  57 p. ip., k lub m .indo lin islów  
„Sem ipre v i\ o " o ra z  so liśc i; tenor Stanisław 
K ry , -oraz uehna K reycz i i Janina Porębska, 
k tóre  odśp iew a ją  p iosenki, pozałem  pianista 
A leksander § ieM k:ew icz i skrzypek Eugeniusz 
Raabe.

1'egoiż dnia o  godz. 21.00 usłyszą radjosłiie lia  
c ze  w  koncercie tramsm iłow any ni z W .Ina w  wy­
konaniu  ork ies try  kam eralne j w io lon czelis tę  Al­
berta K : tzn, k tóry  w ykona Utwory Glucka, Rop 
pera, Granadosa i G łazunowa.

..JAK P O Z N A Ł E M  N tF T S C H l ,GO" 

ra d jow y  szkic literacki.

G en jah iy m yślic ie! i w ie lk i sam otn ik 
N ietzsche jest d o  te j jMiry postacią w ieczn ie 
in teresu jącą k rytyków  i pisarzy Znany k rytyk  
Jan FanII Skrw-ski w ra d iow ym  szkicu Jiternc 
k im  dnia 11 siprpn ia o  godz. 20.J0 opow ie  ezem 
b y ł dla n iego  Nie+schc. jak ie  w yw arł na nim 
■wrażen:e, jak zrozum ia ł prelegent w ie lk iego  i 
tragicznego  samotnika.

\
T R A N S M IS JA  W T O R K O W A  Z XI O L IM P .!A D Y .

W e  wtorek dnia 11 listopada o  godz. 22 00 
rozgłośnie, rad jow e franism iłow ać będą z ficr li 
na frngm .nty aktualnych spotkań oraiz fc ljeton  
p. t. „.Sensacje i ciekuwąstki o lim p ijsk ie " red. 
Jarosława N iecieckiego.

G W A G A : Dziś o  godz. 18,15— 18.50 Trans 
m isja z O lim p iady z Berlina —  zakończen ie 
meczu p iłkarsk iego  PoL-kn— Peru.
—  i.MŁsuEWesan**- . m  w  ■M W i.tflM IIM BJtiJam

P r z e t a r g
na w ydz ierżaw ien ie  bufetu  w  K lub ie  R odziny  
U rzędn icze j w O szm ianie na następu jących  w a­
runkach, k tóre c iążą na d zie rżaw cy :

1) czynsz dzierżaw n y w  m iesiącach m aju, 
czerwcu, lipcu, sierpniu i w rześniu —  
zł. 100.— , w  m iesiącach pozosta łych  — 
125 zł..

2) św iado  w! lokalu  restauracyjnym ,
3) opa ł lokalu restauracyjnegn  i sali ba lo ­

wej,
4) podatk i państw ow e i sam orządow e,
5) w yżyw ien ie  w oźnego  klubu,
(>) urządzen ia bu fetow e z w y ją tk iem  krzesęj 

i części s to łów  w in ien  posiadać d z ie rża w ­
ca. U rządzen ia  te są da nabycia od  po­
p rzedn iego  dzierżaw cy.

Bufet Klubu R. U. jest do ob jęc ia  w  dniu 
1.IX  1936 roku.

Term in  składania szczegó łow ych  o fe rt u p ły ­
wa z dniem  20 sierpnia 1936 r

Cztery sprh iterk i n iem ieckie, które w  biegu f x  100 mtr. usta liły now y rekord . Stoją od  le­
wej ku p raw e j: Albus, Krauss, D ołlin gcr i  D órfeld .

HELIOS I Podwó|n» p rooram : 1) F ilm , o  k t i.y m  z zachw ytem  m ów i ca ły  św ia t!

Fredric March, Merle Oberon i Herb. Marshall
w n ajp iękn iejszym  

dram acie  m iłosnym  

2) Czarująca gw iazda b in g e r  
ftogers w najnowszej k 'e »c j i

» C Z  4 R i W r  A I\ l lO Ł «
Z Ł O T A  D Z I E W C Z Y N A Balkon 5 gr. 

Począ tek  o  4-ej

P
A
N

(H e p b u m  
i b o y  e r .'' N A L E Ż Ę  D O  C I E B I E

JU TR O  PR E M JE R fl. R ekordow y film , o  k tórym  m ów i cały św iat

O S K A R Ż A M  CIĘ M A T K O L . .
I  Dziś P od w ó jn y  program . W yjątkow o fascynu jący arcy film

 ------------------------ 1 E k s c  st n ł r y c z n  t  d a m a
—  K oncert gry ak torsk iej —  R om ans — M iłość —  N a jba rdz ie j m esood z ian e  sytuacje —

,̂).pr»pLgc",, lir , l O C i l Y  E A t P B j E S S  £

Ś W I A T O W I D  „ r  A
P oem a t m iłości i o fia ry  H I  H B i  h S  B W
W  roi. g l :  LILJANA KASW EJ i Willi Fritsch D ram at dw o jga  serc. S ym fon  a m uzyki i tańca 

M istrzowska gra a r ty s io * . i-iad p ro jram : ATR AK C JE . Uwaqa: Sala spec ia in le  w entylow ana

o g n i s k o | J o a n  C r a w f o r d

S r  T e s m ś & c  m  * f c #  , #
W  ro ach m ęskich: Franchot Tone. Gene Raymond i Edward Arnold

Nad p rogram : U rozm a icon e  D O D ATK I D ŹW IĘ KO W E . Początek  o  g. 6-ej w n iedz. i św. o  4 -ej pp

T E ltA Ż  GZAS sadzić truskawski i b y lin y  
Po leca  w  w ie lk im  w vb orze  

og/ołln teiv .o  W . W E L E R  —  W iln o , Sadów j  8,
te l 1 0 -5 7 .

Cenniki w ysyfam  bezpłatnie.
Nadeszły  św ieże nasiona cyclam en.

B U D U J ! M tt ł tR J A L Y  D G S fH R C ZY  
„C E  R A M I K A "

VJilno, Trocka 19. lei. I6 V

K U P I Ę  I D obrze  prosperu jąca
n ied rogo  u żyw any apa duża spó łdz ie ln ia  p o ­
ra ł fo io g ra fic zn y  9X12. 
Zgłoszen ia  składać do 
A dm in istracji K u riera  
W ileń sk iego  pod „F o t ' .

Stalą posaaę
kancelaryjna w fabryce 
dam y osob ie , zna jącej 
b u cha lte iję  za p ożycze ­
nie firm ie  3C00 zło tych  
O ferzy  p iśm ien n ie  do 
adm in istr. Kurjera Wil. 

pod  „K an ce lis ta *

Maj. Mistuczany
blisko W iln a  b. ładn ie  
p o ło żon y , las sosnowy, 
rzeka —  przyjm uje let­
ników z ca lodz ien n em  
utrzym an iem . D ow ie ­
dzieć  się: O fiarna  4— 3 

te le fon  150ś

d O K 1O h

W a l f s o n
C horooy skórne, wene 
ryczna i m oczop łc iow e 
W leńska 7, te l. 10-67 

wznow ił p rzy jęc ia  
od  b— 8, 

w  n ied z ie lę  9— 12

DOK róRZ a i r m a n
choroby  w eneryczne, 

skórne i m oczop ic iow e  
Szopena 3, tel. 20-74 

Przy,rn. od 12— 2 i 4— 8

P L A C E
500— 1C00 m s, DOM  z 
sadem  oraz fou ep ian  
gab in e tow y  tan io  sprze 
dam  W ilno, ul. s m o ­

leńska 8— l

DOKTOR

Rlumowicz
C h oroby weneryczne, 

skórne i m oczop łc iow e 
Wielka 21, teU 9-21 

Przyjm , od 9— 1 1 3— 1 
N ied z ie la  9— 1

AKITZERKA 
M a r j a

L a k n e r o w a
Przyjm u je od  9 r. d o  7 w
ul. J. Jasińskiego 5 — U
róg O fiarn ej (o b . Sądu;

a k u s z e r k a

S m ia to w s k 3
ul Wielka 10—7
(v is-a -v is  poczty) 

tam że  ga b in e ' kosm e 
usuwa zm arszczki, bro 
dawki, kur/.ajki I wąg.-)

szukuje w ykw alifikow a­
nych od p ow ied z ia ln ych

sklepowych
(eksped  en tów ) z  Kaucją 
go tów kow ą od  dwóch 
po IjOG— 2000 zl. i od  
jed n ego  3COO zł. Z g ło ­
szen ia  k ierow ać pod: 
„S k lep cw y " do  adm in .

Kurjera W il.

ZG U B IO N Ą
książeczką wojskow i |» 
wydaną przez P. K. U . 
W iin o -m ias to  na im ię  
S zym on a  J e z ‘e rsk ie g o  

un iew ażn ia  sią

M I E S Z K A N I A
" o  w yna jęc ia  od zaraz 
2 m ieszk . po  3 p ok o ie  
I m ieszk. 4 - p ok o jo w e  
z wszystk iem i w vgod  

ul. Tctarska 20 
In fo rm ac je  na m iejscu

£§lii9HRHSflniH>
DO W Y N A JĘ C IA  

P O K Ó J
um eblowany, św iatło  e- 
lektryczne, m oże b/ć a 
eałotiziennem  u trzym a­
niom d la  sam otnego-nej 
ul. Pop ław ska 21 m. 3.

jgHg g Wwrw ,I nII.11nwuin■! l i r w w *  -  »

IŁLDAKCJA >' A D M IN ISTR A C JA : W ilno, B u k  BanAai-»H egu 4. T e le fon y : R edakcji 79, Adm inistr. 99. Redaktor naczelny p rzy jm u je  od g. 2— 3 ppoł. .Sekretarz redakcji nrzyjrouje od g. 1— 4  wP
A*BBini-—  ae.'a -zv«ns od g/®'/,— 37 , ppoł Ręaoptaów Redakcja nie zw raca. D yrek tor w ydaw n ictw a p rzy jm u je  od g. 1— 2 ppoł Ogłoszen ia są p rzy jm ow an e : od go d i. »>/,— J'/i f 7— 0 * : « »

Kordo czekow e P. K. O. nr. 80.750. D rukarn ia —  ul Bisk. Ban-Jurskiego 4, te le fon  3-40.

{]£  i a P R E N U M E R A T Y  miesięcznie z odnoszeniem do dom u lub przesy łką pocztow ą i dodatkiem książkow ym  3 zł., z odb iorem  w adm irnstr bez dodatku książkowego 2 zł. M f r «  zagranicą *  
OEż e O G Ł O S Z E Ń : Za wiersz m ilim etr nrzed tetestem -75 gr., w  tekście 60 g r - za tek st 30 gr., kronika redakc. i .ornunikaty — 1>0 gr. za w iersz jednoszp., ogtoez. mieszkań. — 10 gr. za w y ra *  
Rn tyct cep dolicz* s.ę aa ogłoszen ia  cyfrowe i U b e la rrc zn e  0 %. Dla poszuku jących  pracy 50% zn iżki. Układ ogłoszeń w  tekście 4-rO łam ow y, za tekstem 8-mio łamowy. Za uwM igJoeae* 

I rafcryFt n-destanc* Redakcja n ie odpow iada . Adm in istracja  zastrzega sobie praw o zm iany tern rn u  druku ogłoszeń i nię p rzy jm u je  zastrzeżeń miejsca.

Wydiiwnictwo „ T u ry j W iienski" Sp * ®. *. -Za icz“, W im o. uh Buk. Baudurśk ego 4 tel 8 40 Redaktor octp. Zy£,rouRt Bftbiek.


